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to ochrona iekaterów, 


to zaopatrzenie wdów i 


to walke z dreżyzna, 


to pokój, 


to wolność polityczna, 


to walka z ciemnota, 
"to powszechne nauczanie, 
to dobre szkoły. 


te armis damokraiyczna. 
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te G-godzinny dzioń pracy, 
to ubszptuczenio państwewe w chorebie, od nieszcz 
wych wypadków, na starość, ku 

. to ochrona pracy eng roiwryja 


te pomec dla wwsdidów wojenuge a. 


to epicka nad *zieckiem. 


te tępienie lichwy, paska i spekulacji, 
to wysokie podatki od bezaczów, 
te poprawa bytu urzędników i inteligencji pracującaj: 


to równounrawnienia obywatelskie, 


to tępienie nadużyć i bezprawia, 
te poszęmowanię praw mniajszości narodowycha 


to krótka służba wojskowa, 


to ziemia dia bezrolnych i małorolnych, 
to uspołecznienie kolei Żeisznych, Żagiugi, kopziń, hut 


to socjąiłisiyczną gospodarka miejska. 


to utewalenia Wiopadlagłości, 
to rozwċj damokratyczny i spsłaczny Rzaczyp ospolitaj. 


„Dwugroszówka” zamieściła króciutki, 
(ale nełen bredni i kłamstw artykulik p. n. 
| n&o socjaliści uczynili w Sejmie dla robot- 

ników”. Art, ten jest badzo znamienny 
dla cynicznej demagogji endeckiej: „Dwu- 
groszówka” — organ tych, którzy zwalcza- 
li każdą reformę robotniczą — zarzuca so- 
cjalistom, że za mało zrobili dla robotni- 
ków!! Stronnictwo Brunów, Wierzbickich, 
Radziszewskich — stronnictwo wielkiego 
kapitału — zarzucające socjalistom, że nie 
przeprowadzili tej czy innej reformy, zwal- 
czanej właśnie przez wielki kapitał — to 
chyba szczyt cynizmu i perfidji Ale cynizm 
i perfidja — to właśnie nieodłączne i nie- 
odmienne cechy N, D, 
I czegóż to socjaliści nie przeprowa- 
dzili, wywołując u N. D. łzy krokodyle. 
„Mając w swoich rękach przez trzy lata ko- 
misję ochrony pracy, nie uczynili nic, ażeby 
ubezpieczenia na starość, od niemocy i od 
braku pracy zostały uchwalone. Tak samo 
nic nie uczynili w sprawie umów zbioro- 
wych i t. p. ważnych ustaw robotniczych... 
~ Przedewszystkiem — socjaliści nie mie- 
li nigdy „w swoich rękach” komisji pracy. 
Bo przewodniczenie w komisji sejmowej 
(ustalane nie przez wybór, lecz przez poro- 
zumienie się stronnictw w Konwencie se- 
niorów) wcale jeszcze nie zapewnia stałej 
większości głosów. Jakoż tow. nasi tylko z 
wielkim trudem, z wielkim nakładem pra- 
cy i energji mogli przeprowadzać w komi- 
sji pożytaczne dla robotników rzeczy i od- 
pierać zamachy przeciwników. Tvmi prze- 
ciwnikami byli od pierwszej chwili i aż do 
końca endecy, a później —w coraz więk- 
szej mierze — witosowcy i wogóle przed- 
stawiciele zamożnych chłopów. Średniaw- 
scy i Potoczkowie wraz z endekami syste- 
matvcznie nsuli. reformy robotnicze. „Wy: 
zwolenie”" bardzo mało interesowało się te- 
mi sprawami i zazwyczaj na posiedzeniach 
kyło nieobecne. Chadecja broniła reform 
robotniczych tylko dla pozoru, słabiuchno i 
niemrawo, a czesto wprost im szkodziła, 
Jeszcze trudniej było przeprowadzić 
coś pożytecznego dla robotników w Sejmie, 
a więc przeprowadzić ustawę. W Sejmie 
ani endecy czy skulszczycy, ani ludowcy nie 
krępowali sie zśoła nawet tem, co ich wła- 
śni przedetawiciele uchwalili w komisii. W 
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plenum Sejmu rozgrywała się najcieższa 


walka przyczem różni Brunowie, Wierzbic- 


| ły zakazane i podlegały karze kilkołetni 


cy. Średniawscy, Potoczkowie ze skóry wy- | 
łazili, żeby ustawe zensnć albo noórzebać | 
przez ponowne odesłanie do komisji. I cze- | 


sto im sie to udawało, Niezawsze jednak. 
Tak nn. nie udało im sie, dzieki niezłomneś 
enersii naczynh nocłów, nodstennie obnlić 
8-śodz. dnia roboczefo przez dopuszczenie 
| „umów dobrowolnych" co do 10-6odz. dnia. 
Tak same nie udało im się obalić „angiel- 
skiej” sobotv (6 sodz. pracy w sobote). 


„ustaw, jak o ochronie młodocianych 
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| Tow. nasi istotnie nie kwapili się do : 


Ale wróćmy do owych reform, których ` 
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EJ zwyczajna NSRO 
za drobne za jeden wyraz „ 75 
as Ceny ogłoszeń nalrsy roza niaś 


& Zza wiersz wysokośc. L mili astr 
Dla poszukujących pracy rabat 50% 
Ogłoszenia w Ne niedziel. o 25% drożej, 
Fantazyjne i tabele (bilanse) 59% ,, 


Ogłoszenia przyjęte po zamknięciu Admie 
nistracji o 13 drożej, 


Każda nowa”podwyżka taryfy obowi 
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socjaliści w Sejmie nie przeprowad: 
Istotnie Żejm nie uchwalił ubezpieczeń 
starość, od niea.ocy i od braku pracy. I 
raz tow. nasi występowali z inicjaty 
tym kierunku, ałe bezskutecznie, Wsz: 
projekty ubezpieczeń społecznych wnosi 
Rząd, ponieważ wymagają one długiej pr 
cy przygotowawczej, na co tylko Rząd 
siły i środki. U nas Rząd tego rodzaju 
jektów nie wnosił — głównie dlatego, ż 
na ubezpieczenia i Rząd,i kapitaliści mu 
liby łożyć ogromne sumy. A przecież 
Michalski — ów sławny bohater ende 
checnie kandydat „Chjeny” — oświać 
uroczyście, obej nując Skarb, że nie ma 
niędzy na reformy społeczne. Myśmy os 
przeciwko temu wvstąpili — a przyklłasī 
ła mu radośnie „Chiena”, która teraz, pi 
czas wyborów cynicznie „ubołewa”, że. 
cjaliści nie przeprowadzili ubezpieczenia r 
starość i t-d. E 

«Dwugroszówka" mówi również o 
pieczeniu od braku pracy. Ubezpie 
tego rodzaju w innych krajach jest za 
dwie w zarodku i wogóle niełatwe jest 
przeprowadzenia pod względem t cze 
nym i finansowym. Ażeby teso rodzańn tra. 
bezpieczenie przeszło przez Sejm, | > 
ny jest wielki nacisk ze strony klasy robote 
niczej i bardzo liczne przedstawiciełstw 
socjalistyczne w Sejmie, Gdyby w Sej 
ustawodawczym pojawił się projekt ub 
pieczenia od'braku pracy, to „Chjena” 
z chłopami napewnoby go obaliła. 

O tem zresztą, jaki jest stos 
„Chjeny' do bezrobotnych, dosadnie $ 
czy to, że „Chjena' wraz z witosowca 
stale obalała w Sejmie wnioski śocja 
czne, dotyczące zapomóg dla bezrobotn 

Ustawa ogólna o umowach zbionow 
nie jest konieczna i wielkie to jeszcze p 
tonte, czy byłaby korzystna dla ruchu ro. 
botniczego, Tow. nasi ograniczyli się w. tej 
dziedzinie przeprowadzeniem ustaw nie- 
wątpliwie potrzebnych i pożytecznych o: 
gulowaniu zatargów zbiorowych w rolni- — 
ctwie i w stosunkach między dozorcami dk 
mów, a kamienicznikami, Pozatem wyt 
żyli całą swą energję, aby udaremnić ze 
mach „Chjeny” na prawo sźrajkowania. sd 
wiadomo „ks. Lutosławski wystąpił z pro- 
jektem, aby w wiekszości zakładów prze- A 
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mysłowych i w całem rolnictwie straj 


więzienia. Projekt ten tow. naszym ud 
się pogrzebać w komisji dzięki agitacji, 
rą partja rozwinęła w masach robotni 
"Taką oto „ustawą o umowach zbior 
chciała nas obdarzyć „Chjena”! 

„Dwugśroszówka” zarzuca ; 
szym tow., że nie referowali „tak waż 


spekcji pracy, o zwiążkach zawodow 
pienia dekretów Rządu Moraczewskiego « 
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inspekcji pracy i o związkach zawodowych 
u:lawą Sejmową w słusznej obawie, że 
ejm dekrety te pogorszy. Tak np. zacho- 
iło niebezpieczeństwo, że Sejm inspek- 
torów pricy odda pod kuratelę starostów 
_ i wojewodów, czyli zrobi z nich urzędników 
- administracyjno-palicyjnych. Do tego wła- 
śnie dążył Kapitał i „Chjena”. Rząd p. 
 Skulskiego iął nawet odpowiednią u- 
- chwałę sy dd groźba, że wszyscy in- 
' spektorowie pracy podadzą się do dymisji, 
'wdaremniła ten zamach na charakter In- 
spektoratu. W dziedzinie inspekcji pracy 
i związków zawodowych. posłowie socjali- 
styczni cały nacisk kładli na to, aby zła. 
mać opór biurokracji galicyjskiej przeciw- 
ko stosowaniu dekretów Moraczewskiego w 
Małopolsce, bronić samodzielności inspek- 
8 i rzeczywistej wolności związków zawo- 


dowych. 

|. Co do ochrony małoletnich — to wła- 
nie „Chjena” kezwzelednie zwa!lczała ra- 
 tyfikację konwencji waszyngtońskich, mię- 
dzy innemi i w tej sprawie. ; 

/ Dalej „Dwugroszówka” opowiada, że 
socjaliści „wnieśli ustawę o t. zw. pomoc- 
nikach domowych, co miało zrównywać 
służącą z robotnikiem fabrycznym, co jest 
przecież niewykonalne”, Otóż projekt usta- 
wy o służbie domowej wniósł Rząd, a po- 
parli ten projekt nictylko socjaliści, lecz i 
chedecy. Oczywiście nie chodziło tu o 
= zrównanie służącej z robotnikiem fabrycz- 
_ nym”, lecz o uregulowanie pracy służby do- 
mowej zśodne z właściwościami tefo za- 
wodu. „Chjena” i zamożni chłoni byli nie- 
oleni z tej ustawy i pogrzebali ją 
przez ponowne odesłanie do komisji. Cha- 
E z lekkiem sercem pogodzili się z tem, 
przecież, należąc do „Chjeny”, tylko 
la pozoru i obłudnie mocą znimować się 
wyzyskiwanymi. Ale teraz „Chjena” gwal- 
ie stara się wyzyskać służace jako ma- 
terjał wyborczy — ta sama „Chjena”, któ- 
ra wraz z chłopami obaliła ustawę, palep- 
 szającą położenie służby domowej. 

"Cóż dalej czytamy w „Dwugroszów- 
"2 Oto posłuchajcie! Przechwałka socja- 
ów, że to oni wprowadzili 8-gadz. dzień: 
b., „wyssana jest/z palca". „Ośmiogo- 
inny dzień pracy zaczął obowiązywać 
opiero od chwili wydania przez Sejm u- 
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i tej chwili wszedł w życie jako prawo o- 
zujące. Po zebraniu się Sejmu wszy- 
e dekrety Rządu Moraczewskiego za- 


ienia ich ustawami Sejmowemi. Dopie- 
18-go grudnia 1919 r. Sejm przyjął w 
zeciem czytaniu ustawę o 8-godz. dniu 
rob. Tak wiec przeszło rok obowiązywał 
ekret Moraczewskiego, a ustawa sejmo- 
wa — wbrew wysiłkon „Chjeny” — opar- 
się właśnie na tym dekrecie i potwierdzi- 
ı go w glównej jego treści. 
|. „Ustawę o ochronie lokatorów opraco- 
wał Sejm na podstawie dekretu jeszcze Ra- 
y regencyjnej”. 
| Znowu kłamstwo! Dekret Rady regen- 
cyjnej został zniesiony dekreten Rządu 
tow. Moraczewskiego. Dekret Rządu tow, 
 Moraczewskiego wszedł po wydaniu na- 
tychmiast w życie i pomimo wszelkich usi- 
łowań „Chjeny' udało się jego zasady u- 
. trzymać aż do obecnej chwili.. 
|. Ale podziwiajmy „chjeńską” obłudę! 
Kiedy „Chjena'* mówi z kamienicznikami, 
to nie ma słów oburzenia na Rząd Mora- 
czewskiego za dekret o ochronie lokatorów. 
"Teraz jednak, podczas wyborów, kiedy 
trzeba być na dobrej stopie z lokatorami, 
tobi śmieszne wysiłki, aby wmówić, że to 
iie Moraczewski dał ochronę lokatorów, 
tylko — Rada regencyjna... 
Wreszcie: „Ustawę o kasach chorych 
k opracował na dwukrotne -wezwanie posłów 
narodowych Rząd"... Dekret o kasach cho- 
rych wydał Rząd Moraczewskiego i na nim 
też oparła się wstawa sejmowa, a rzeczą 
yło „postów rərodowych", a właściwie 
 „chjeńskich”, prowadzić walkę z Kasami 
orych przez popieranie intryg i zamachów 
Kasy ze strony endeckich lekarzy i 
jeńskich” przenysłowców. 

W dziedzinie kłamstwa ..chjeńskiedo" 
„ma nic niemożliwego. Co prawda. kłam- 
o staje się już zbyt grube i potworne. Ci 
zażarci obrońcy wieikiego kapitału, ci przv- 

ięsli wrogowie 1uchu robotniczego usiłują 
podczas wyborów Ego tępa A oni są naj$o- 
"rętszymi bojownikami ochrony pracy i o- 
roz lokatorów! 


owały moc obowiązującą aż do czasu za-, 


'„„KCBUTNIK”, niedziela, 29 października 1922 r, 
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Na marginesie. 


Po Warszawie znać już, że jesteśmy w 
przededniu wyborów. Mury kamienic pstrzą 
się od odezw, plakatów i numerów z oczy- 
wistą przewagą spasionej, wydęlej w biuś- 
cie ı szerokiej w biodrach ósemki, Znać, że 
panowie obszarnicy rzetelnie z każdego 
morga, a panowie przemysłowcy z każdego 
robotnika swe „wdowie grosze” na fundusz 
wyborczy „Chjeny” nieśli. 

Zawdzięczając propagandzie z takim 
rozmachem prowadzonej, dzisiaj każdy mie- 
szkaniec stolicy wie, czego należy się wy- 
strzegać. | gdy kto wygłosi naprz. takie zda- 
nie: W Warszawie grasuje obecnie szkarla- 
tyna i ósemka — to nikt nie powie, że nie 
wie, o jakich chorobach mowa. 

Pan Teofil, który jest lilologiem, ogrom- 
nie irytuje się z racji „ósemki”, 

— Na Boga żywego—wola p. Teofil— 
powarjowaliście wszyscy na temat /ósemki, 
Ósemka była, jest i będzie cyfrą, a to, co wy 
wszyscy błędnie ósemką nazywacie, jest 
ośiniornicą. 

| gwoli przekonania mnie, wyciąga tom 
encyklopedji Orgelbranda. 

Czytaj — powiada. — „Ośmiorni- 
ca... rodzaj głowonogów..." zgadza się... ona 
rzeczywiście ma głowę w okolicy nóg. Da- 
lej „ma dokoła $śeby wieniec z ośmiu ra- 
mion muskularnych", 
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pujące wiece przedwyborcze P. P. S.: 

I. Mokotów, w sali teatru „Promena- 
da“, godz. 10 rano. Przemawiać będą tow, 
tow. radny Jaworowski, Kurowski, Klima- 
szewski, Szulc, Gerlach i Morawski. 


Krakowskie Przedm. 66,. godz. 
Przemawiać tędą tow. tow. Bolesław Lima- 
nowski, Gustąw Daniłowski, Woszczyńska, 
Hartleb i Dewucku. pi 

IH. Wola. 
Wolskiej, róg Młynarskiej, godz. 
Przemawiać będą tow. tow. radny Szpotań- 
ski, radny Piłaski, Wojciechowski, Podnie- 
sińzki, (Gonerko. 

IV. Praga, ul. Szwedzka, nawprost fa- 
bryki chemicznej, godz. 10 rano. Przema» 
wiać będą tow. tow. Dłusoszowski, Garlic= 
ki. radny Dobrowolski i Kąpało. 

V. Teatr Powszechny, róg Żelaznej i 
Leszno, godz. 1 po poł. Przemawiać będą 


Dziś o godzinie 3 pop. w sali Stow. 
Handlowców {Sienna 16). odbędzie się 
Wielki Przedwyborczy Wiec Kobiet. 

Przemawiać będą: tow. Barlicki, rad- 
na Budzińska - Tylicka, radna Praussowa, 
Weychert - Szymanowska, Woszczynska, 


GŁOSOWANIE 

W niedzielę, dn. 5-go listopada odbe- 
dą się w całem Państwie polskiem wybory 
do Sejmu. 
W następną niedzielę, dn. 12-go listo- 
pada — wybory do Senatu. 
Prawo wybierania do Sejmu ma (z wy- 
jątkiem wojskowych w służbie czynnej) ka- 
żdy obywatel Rzeczypospolitej bez różni- 
cy płci, który dn. 18-go sierpnia b. r. miał 
ukończonych 21 lat. 
Prawo wybierania do Senatu ma ten 
wyborca do Sejmu, który 18-go sierpnia b. 
r. miał 30 lat skończonych i w dniu tym 
przynajmniej od roku mieszkał w tym sa- 
mym okręgu wyborczym. 
Wyborca do Sejmu głosuje w tym o- 
kręgu wyborczym, w którym zamieszkiwał 
17-80 sierpnia b. r. 
Okreg wyborczy podzielony jest na ob- 
wody głosowania. Wyborca do Sejmu gło- 
suje w tym obwodzie głosowania, w którym 
wpisany jest do spisu wyborców na: tej 
podstawie, że w zie tym mieszkał 
17-go sierpnia b. r. 7 

© Wyjatek stonowią członkowie komisji 
chwodowych i mężowie zaufania stron- 
nictw, którzy mogą głosować w tych obwo- 
dach, gdzie są zajęci w dniu głosowania, je- 
żeli przedstawia dowód, że w swoim obwo- 
dzie nie beda głosowali. 
Głosowanie odbvwa się w lokalu Ko- 
misji obwodowej (adresy w sierpniu ogło- 
szono). | 
Głosowanie rozpoczyna sie o 9-ej rano 
i trwa bez przerwv do sodz. 9-ej wiecz. Po 
9.ej mosa głosować tvlko ci wyborcy, któ- 
rzy przedlem weszli do lokalu, 
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> W poniedziałek dn. 30 b. m. o godz. 6 pop. w sali Tow. Handlowców, 
odbedzie się ogólne informacyjne zebranie mężów zaufania P.P.S. i czionków obw odo 
wych komisii wyborczych, Wszyscy członkowie warszawskiej organizacji P.P,S. mę 
żowie zaufania pe fabrykach i Źw, i 
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— Zgadza się—przytakuję — przy jej 
żarłoczności z dwojgiem ramion niewieleby 
zdzialała. 

— Czytajmy dalej — ciągnie p. Teo- 
fil — „wykonywa silne ruchy..." racja, 
zwłaszcza w okresie przedwyborczym. Ale 
jedźmy dalej, „ -przyczepia się do skał..." 
Ależ oczywiście, do skał i do kamieni'i do 
kamienic i do murów. Widzimy to niema! 
na każdym kroku, Dalej ,„...żmienia nagle 
swą barwę...” No. czy jeszcze watpicie, że 
to właśnie ośmiornica, a nie ósemka? 

* — Istotnie — odparłem -— jak dotych- 
czas wszystko zóadza się co do joty. 
„ Czytam dalej. 

„Na brzegach morza Śródziemnego 
jest jadana", 

, Zaczvnam powatpiewać. 

— Panie Teofilu — powiadam — nie 
chce mi się wierzyć, by znalazł się kto, co- 
by to plugastwo do ust wziął. Pan się chy- 
ba mvli. Ten nasz polip, to chyba nie oś- 
miornica. 


Pan Teofil jednak zapewnia, że są ta- 
cy. co się tem delektują i jako dowód przv- 
tacza, że w niektórych okolicach Azji jada- 
ją nawet szarańczę, a w Chinach—myszy. 

Brrr... Filoloś mnie przekonał. 

A zatem nie ósemka, lecz ośmiornica. 


Roman Boski. 


Dzisiejsze wiece w Warszawie. 


Dziś odbędą się w kbit śe | tow. poseł Barlicki, ławnik Czarkowski, ra- 


dny Ziółkowski, radny Kowalski, Prejss i 
Łętowski, 

VI. Solec, pod arkadami, róg ul. Solec 
i A! 3 Maje. godz. 1 po poł. Przemawiać 
będą low. tow. radny Jaworowski, A. Deb- 


Il w Muzeum Przemysłu i Rolnictwa, | ski, Kurowski, Klimaszewski, Szulc i Ger- 
10 rano. | lach. 


VIT, Prasa—-Szrtulowizna, ul. Siedlec- 
ka, na b. placu „Woskówkoe”, godz. 1 po poł. 
Przemawiać bedą tow. tow. radny Sznotań- 
radny Piłacki, Wojciechowski, Podnie- 


1030. ; siński | Gonerko. 


VIII. Nowe Brudno, przed kooperatyv- 
wą kolejowa, godz. 2 po not. Przemawiać 
będą tow. tow. Hartleb, Woszczyńska, Fi- 
dziński i Gutowski. 

IX. Na Ochocie o godz. 3 pp. w lokalu 
dzielnicy (Grójecka 45 m. 36). Przema- 
wiać beda tow. tow.: Tor, Żerkowski, Ziem- 
biński i Cichocki. 


Dzisiejsze wiece kobiece, 


Daniłowski Gustaw, Gałecki Tadeusz 
(Andrzej Strug). 

Na Pradze, ul. Brukowa 29, odbędzie 
się wielki wiec kobiet dziś o godz. 4 pop. 
Przemawiać będą tow, Woszczyńska, Gar- 


licki i in, 


Ruch wyborczy. 


Głosować wolno tylko osobiście, to 
znaczy: kto chce głosować, musi się sam 
stawić w lokalu wyborczym. 

Głosuje się kartkami. Kartka musi być 
koloru białego {mogą być różne odcienie tej 
białości), Kartki kolorowe (żółte, zielone, 
czerwone i t. d.) są nieważne. 

Wszedzie. w calcem państwie należy 
oddawać kartki z Nr. listy P. P. S., to jest 
z napisan 

2 


Nic więcej nie może być na karcie, o- 
prócz Nr. listy, to jest 2. 

Numer może być pisany albo druko- 
wany. może być wvrażony słowami (Dwój- 
ka) lub cyfrą (2). W razie jednak, jeżeli na 
kartce jest jeszcze jakikolwick inny napis, 
kartka iest nieważna. A więc wyborca 
zmarnował w takim razie swój głos! 

Jeżeli wyborca nie dostanie kartki z 
Nr. 2. niech sam napisze na' kartce: 2. tylko 
wyraźnie i bez żadnych innych dopisków. 

Głosowanie odbywa się tak. Wyborca 
czy wyborczyni wchodzi do! lokalu wybor: 
czego, zbliża się do stołu, przy którym za- 
siada komisja wyborcza, i wymienia swe 
imię i nazwisko. Protokolant sprawdza, 
czy to imie i nazwisko jest w snisie wybor- 
ców. Jeżeli tak. to wyborca otrzymuje od 
Komisji ostemplowaną koperte. Koperta 
musi być ostemplowana stemplem przewo- 
dniczaceśo Okręsowei Komisii Wvborczej 
— inaczej jest nieważna. Po otrzymaniu 
cestemplowanei konerty. wyborca wkłada w 
nia kartke z Nr 2 į wrecza frie zakleiaiac) 
przewadniczacoemu Komisii. Przewodniczą- 
cy, nie zaglądając do koperty, wrzuca ją 


eni są o punktualne 


Sienna W 


przybycie, 


EPONE ród ZN w8 Kry 


do urny wyborczej. Komisja zapisuje * 
wyborca głos oddał. a 
Kartke wklada się do koperty tylko f 
ną. E 
Przed oddaniem głosu, każdy czło 
komisji i każdy mąż zaulania może zażąś 
sprawdzenia tożsamości wyborcy. Woś 
tego wyborca powinien mieć przy sobie 4 
wody osobiste, stwierdzające jego toż? 
mość. Jeżeli wyborca takich dowodów 1 
przedstawi, to musi się powołać na św 
dectwo dwóch świadków, znanych osobi 
jednemu z członków komisji. 


DO WSZYSTKICH KOMITETÓW W 
BORCZYCH P. P. S. i DO PEŁNOMS 
NIKÓW LIST on = 54 DO 


Przypominamy, że w związku z gło 
waniem do Sejmu muszą być ustaleni 
żowie zaufania oraz ich zastępcy. Pem 
mocnicy listy P. P. S. do Sejmu w każd 
okregu wyborczym zgłoszą najdalej do. 
października na ręce przewodniczą®® 
wyborczej komisji okręgowej listę mę? 
zaufania, oraz ich zastępców do każ 
obwodu głosowania, (po 1-ym mężu zał” 
nia i l-ym zastępcy dla każdego obwoćj 
podając ich dokładne nazwisko, imię i Ś 
kładny adres zamieszkania. Mężem 2 
fania w danym obwodzie głosowania 
Sejmu i do Senatu może być tylko wy% 
ca, zapisany w tvmże obwodzie, albo te 
innym, należącym jednakże do iej saf 
gminy 
PF. 
sowania do Sejmu wydaje z własnor€* 
nym podpisem pełnomocnik listy P. P. 
z danego okregu wyborczego. Zaświadć 
nie to powinno być następujące: 

ZAŚWIADCZENIE. 

Ja niżej podpisany, pełnomocnik listy 
datów Polskiej Partji Socjalistycznej do Seimi 
Okręgu Wyborczego + + « +  » Zaświać 
że Obywatel , . . . : e . 
zamieszkały w . . . . , . 
mężem zaufania listy Polskiej Partji Socjalish 
nej w Obwodzie Wyborczym do Sejmu Nr, + * 
Powiatu . RO Ją > š x E 

(Miejscowość i data) 


egitymacje dla mężów zaufania li; 
S. i ich zastępców w obwodach E 


Pełnomocnik Ie 

wyborczej do Sejmu N 

(podpis) 

Powyższem zaświadczeniem mus! j 
każdy mąż zaufania listy P. P. S. i jeg% 
stępca wylegitymować w tym obwó” 
wyborczym, do którego jest przeznacZy 
Sprawa mężów zaufania jest ! 
ważna. Niechaj więc wszystkie for 
ności z wyznaczeniem i zgłoszeniem me 
zaufania u władz wyborczych będą %* 
i szybko załatwione. 3 
C. K.W. B. PR 


PRAWA I OBOWIĄZKI CZŁONKÓg 
KOMISJI WYBORCZYCH I | 
ZAUFANIA. 


A. Członek Komisji. p” 
Przychodzi do lokału wyborczego ca 
tualnie o godz. trzy kwadranse na 9-470 
opuszcza sali ani na chwilę, aż do 03% 
nia głosów. y 
Przed rozpoczęciem głosowania “40 
troluje się urnę wyborczą, czy nie „jed 
podwójnego lub czy nie wrzucono *9 g0 
przedtem kart do głosowania. W czasie 1” 
sowania członek komisji uważa, by nicą 4 
ruszano tajemnicy wyborów (przez 0% sj 
nie kart do głosowania). Czionek ko” yo’ 


è 


po. 


pilnuje, by wszyscy wyborcy mog“ „4 p 
bodnie głosować, by nikt nie glosow ik 
obce dokumenty osobiste, wreszcie od 


nie oddawał głosu dwa razy, É 
zaznacza (2 członków komisji) w 4 glo% 
wyborczych, że dany wyborca Odda mg 
Na sali wyborczej władzę SP go 
„przewodniczący komisji (urzędnikom „gb 
stwowym i miejskim nie wolno wyda ul 
sali żadnych zarządzeń. O ile zać ie i 
się nieodpowiednio, należy domagać jea 
usunięcia z sali). Członek komisi" gan" 
stawia wniosek lub domaga się 
jakiegokolwiek zarządzenia, zwr8 wf 
tem do przewodniczącego, który W 
ten poddaje pod głosowanie. Wnios®ig gre 
nik głosowania winien być wpisany a 
tokułu. 108” 
A Z s wiecz. For: PA 
wyborczy. orcy znajdujący 
lu wyb. aag iednak prawo oddać Pr 
| Rozpoczyna się obiiczanie głosów; 
| wodniczący otwiera urnę i liczy 
jednocześnie jeden z członków 
stala liczbę wyborców, którzy gory 
| dwie liczby muszą się zgadzać. Z 
i zgadzają, należy liczyć ponownit > 
mimo kilgakrotnego przeliczania 
nie zgadzają, należy fakt ten za» 


otokule. 
E Następnie jeden z członków 


aea karty głosowania z kopert, ogląda 
od je przewodniczącemu, który je glo- 
daje czytuje, okazuje mężom zaufania, od- 
Minja 1701 czlonkowi komisji do spraw- 
Oblicz, i przechowania aż do ukończenia 
cia. Dwaj inni członkowie komisji 
+4 równocześnie odpowiednie notatki, 
` Notatki muszą się zgadzać z ogólną licz- 
anych głosów. 
ką ilepiej układać karty głosowania, 
T fażdej listy osobno (uważać, by nie by- 
x zwanych pomyłek, by się karty nie 
esząły), Osobno układa się głosy nie- 
Ie, oznączając je numerami porządko- 
1. llość unieważnionych głosów należy 
“ować w protokule. 
iedy komisja może unieważnić głos? 
żeli kartę głosowania włożono do nie- 
Mplowanej koperty. Członek komisji 
1 zatem uważać, by wszystkie koperty | 
2). ostemplowane pieczęcią urzędową, | 
ę Arty, na których obok numeru listy, na 
1Y wyborca głosuje, umieszczono jaki- 
ek dopisek, 3) Karty koloru innego 
< dlały, Jeżeli jednak karta jest koloru 
©-Szarego, głos jest ważny. Nieważne 
barunkowo są karty zielone, czerwone 


wj 


d. 4) O ile w kopercie znaleziono dwie 
do głosowania, opiewające na dwie 
e listy, głos jest nieważny. Jeżeli zaś 
iono dwie karty, opiewające na tę 
listę, głos jest ważny i liczy się za 
"H Po obliczeniu głosów odsyła się karty 
W stosowania, koperty'i protokuł (zapako- 
hE i opieczętowane) do komisji okręgo- 


NU 


B. Mężowie zaufania. 


„Odzą do każdej 
i zaufania otrzymuje 
„Chodzi 
je trzy kwadranse na /(9-tą 


A 


komisji obwodowej, 
legitymację i 
do lokalu wyborczego o go- 
rano, 
© towarzysze nasi zasiadają w kó- 
Mi wyborczej, mężowie zaufania porozu- 
„ają się z nimi we wszystkich sprawach. 
Pes działania mężów zaufania jest pra- 
“taki sam, jak członka komisji, z tą róż- 
% że mężowie zaufania nie biorą uiziełu 
Sosowaniach komisji. Mogą natomiast 
ać się do przewodniczącego we wszy- 
(Ch sprawach. Np. winni oni pilnować, 
„W lokalu wyborczym ani jego najbliż- 
w, Okolicy nie uprawiano’ agitacji, nie 
Kano wyborcom kart do glosowania 
W tym wypadku należy się zwró- 
D przewodniczącego komisji z żąda- 
| wydalenia osoby agitującej. 
ją Po zamknięciu glosowania mąż zaufa- 
„Zostaje w lokalu wyborczym i bierze u- 
4," w obliczeniu wyników głosowania w 
Sposób, iż przewodniczący musi poda- 
. pężowi zaufania każdą kartę do gło- 
e po wyjęciu jej z koperty. 
< W razie nieformalności może mąż zait- 
„A (i członek komisji) odmówić podpi- 
| © profokułu i podać przyczyny, dlacze- 
"Bt $ awia pisu. 
je RA 
„ Takie są prawa i obowiazki członków 
“sji í mężów zaufania naszej partji w 
| iSjach wyborczych. Towarzysze nasi 
wypełniać swe obowiązki sumiennie i 
, Ojnie, bacząc przedewszystkiem na to, 
„Me popełniano nigdzie nadużyć wybor- 


y „Uwaga! Skład komisji wyborczvch do 
fu i Senatu jest ten sam. Wszyscy 
| dkowie komisji i mężowie zaufania win- 
14190 stawić się w lokalu wyborczym 5-go 
“go listopada. 


| FRAWDZANTE ZATWTFPDZONYCH 
| SPISÓW WYBORCÓW. 
4, Od dnia 30 pażdziernika wszvscy 
N mogą sprawdzać: w biurach komi- 
„0bwodowych zatwierdzone ostatecznie 
Y wyborców. 
ję Spisy te powinni sprawdzać ci przede- 
qvstkiem. którzy chca się przekonać, czy 
Mamacje ich uwzgledniono. 
< Od chwili zatwierdzenia spisu wybor- 
| przez okręgową komisie wyborczą, 
mo czynić w spisie poprawki tvlko na 
CY wyroku Sądu N?jwyżsześo. Poza tem 
„Wolno już umieszczać w spisach nowych 
( »0rców, wykreślać zaś z listy można tyl- 
Osoby zmarłe. 


7 - ? 
OSZURA, DO KTÓRFJ NIKT SIĘ NIE 
i PRZYZNAJE! 
W Nr. 295 „Robotnika” z dnia 28 b. 
„W notatce p. n. „Podstęp Związku Zie- 
p" podano wiadomość, iż broszurę p. t. 
„Joory! Aktualne wiadomości o Polsce” 
Nət Związek Ziemian. 

resimy uprzejmie o wydrukowanie w 
dolniku”* niniejszego listu naszego, w 
Sym oświadczamy, że treść wspomnia- 
Notatki zupełnie jest mylna: Związek 
ą „dan nie wydawał tej broszury, nie dał 
aJi wydanie ani grosza, wydania jej nie 
pg oływał, nie inicjował, a pochodzenie 
A Die jest Zwiazkowi Ziemian znane. 
~ Związek Ziemian, Zarząd Główny, 
3 "Jan Stecki, A. Morstin. 
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k Prawa, jak widzimy, wikła się. Nikt 
a o try niechce przyznać! Habent 
i fita -— mają swoje losy... bezimienne 
ety wyborcze z rzeczowemi danemi 


g. Partyjni meżowie zaufania, wyznacze- 
„Przez pełnomocnika listy okregoewj, 


o organizacji wyborów, dostarczonemi 
przez referenta Min. spr. wewnętrznych.. 

Dziwi nas jednak, że „pochodzenie 
bioszury nie jest Związkowi ziemian zna- 
ne", Broszura wyszła z arni J. Świe- 
tońskieśo i S-ki, Kopernika 34, gdzie się 
drukuje „Przegląd Ziemiański”, organ Zw. 
Ziemian. Ogłoszenie o broszurze zamiesz- 
czono w „Przeglądzie Ziemiańskim', w 
tekście pisma. Związek Ziemian nie miał- 
by tedy frudności ze zkadaniem „pocho- 
dzenia“ tajemniczej broszury. 

O UDZIAŁ KLERU W WYBORACH. 

Wezerajszys „Kurjer Połski* podaje 
wywiad swój z nuncjuszem papieskim, mśr. 
Laurim, w sprawie udziału duchowieństwa 
w wyborach. Rozmowę tę przytaczamy 
poniżei w całości: 

„Nie chcać podawać bez sprawdzenia 
krażacej pogłoski, jakoby Papież zabronił 
arcybiskupowi Teodorowiczowi i biskupowi 
Sanieże kandvdować orzv obecnych wvbo- 
rach, poprosiliśmy Nunciaturę Apostolską 
o udzielenie nam wvjaśnień w tej sprawie, 

Mør. Lorenzo Lauri uczynił zadość na- 
szej prośbie i na pvtanie, zadane mu przez 
współnracownika „Kuriera Polskiego", od- 
powiedz*»ł. co nastepuje: 

— Zakaz təki byłby zunełnie zbytecz- 
nv, albowiem dekret papieski z 25 kwiet- 
nia 1972 r. zabrania wośóle kardynałom, 
arcvbisknnom lub biskupom wszystkich 
krajów kandvdowania do Senatu. chvbaby 
byl wirylistami. Na liście kandvdatów z 
wyboru nazwielą ich figurować nie mogą, 

— A do Sejmu? 

— Trudno przynnścić, ahv wwżsi do- 
stoinicy kościelni kandvdowali do izbw*niż- 


szej. Dlatego dekret mówi tylko o Sena- 
cie. f 
— Jednak arcvh. Teodorowicz był 
posłem w naszym Seimie.» 
— Gdwv niema izby wvższej, jedyną 


istniejąca przyrównywa sie do niei. 

— Czem należy tłumaczyć zakaz, za- 
warty w dekrerie z 25 kwietnia? 

-- Przedowszystkiem tem. że ilość 
głosów, otrzymana przez |kandvdatów du- 
chown=rh rozmaitych stopni, moglaby się 
nie zgadzać z hierarchią. 

— Czy duchowieństwo niższych ston- 
ar] . . 
ni nie jest skronowane żadnemi zakazami 
w tej dziedzinie? 7 

-— Owszem. o tvle, że musza mieć 
pozwolenie właściwego biskupa, abv uzy- 
ckać bierne prawo wyborcze. Biskunom 
zaś poleca sie wwdawać takie zezwolenia 
tvlko z wielką oslefnością i zbvtnio niemi 
pie szafować, « Analosiczne pozwolenia bi- 
skinom. arcrbicknpom i kardynałom może 
udzielać tylko Ojciec Świętv, $ 
A czynne prawo wvhorcze posiada 
duchowieństwo chyba bez żadnych zastrze- 
żeń? 

—- Oczywiśrie, Duchowni mają za- 
równo prawo głosu, jak i agitacii wvhor- 
czej, narówni ze swvmi współ-obywatela- 
mi. T tlko. jeśli chodzi o metodv acitacii, 
nie wolno im ani na chwilę zSpominać, że 
są duchownymi"... ; 

ŁAJDACKA AGTTACJA. i 

W dn. 14 b. m. odbvł sie wiec przed- 
wyhorczy „chjeny* przed kościołem w Ró- 
żanie. i 

Naipierw przemawiało 2 kandvdatów 
na postów „chienw”, a nasteńnie obecnv po- 
set chadecki, Wichliński. Wszyscy 3 napa- 
dali na stronnirtwa lewicowe i na wszyst- 
kie tonv zachwalali ..8". 

Ale na 
czwarte przemówienie, a mianowicie ks. ka- 
nonika Brzozowskieśo. Otóż ks. Brzozow- 
ski, nanadajac w tonie wysoce ohelżywvm 
i nienawistnym na Rzad. nazwał Naczelni- 
ka Państwasni mniej ni wiecej tylko ozto- 
dziejem. którv dobrał sobie bandę złodziei, 
t. zn. ministrów. którzy w-pólnie subią 
Paseatu", A dalej szły takie kwiatki. że 
„Naczelnik Państwa urzadził sobie woien- 
kę i przez to wymordował i notopił włas- 
nych synów”, „że rzady z Piłsudskim na 
czele nie dbaja zupełnie o naród, a tvm- 
OFA AANA minicotenuno pnehiiaia sobie kabzy 
ze sprzedanego drzewa” i t.i t. p. Tendno 
wyliczyć wszystkie oszczerstwa, któremi 
svnał ks. kanonik. Mowa ta miała najwi- 
dorzniej przedewszystkiem ten cel, aby 
poderwać zupełnie zaufanie do władz, któ- 
re się przedstawia, jako opryszków i zło- 
dziei, 


AGITACJA Z AMBONY. 

Otrzymaliśmy list następujący: 

W dn. 15 b.m. ks. dziekan Romanowski urządził 
podczas nabożeństwa w kościele garnizonowym w 
Białej Podlaskiej wiec polityczny, który nazwał 
„kazaniem”. 

W godzinnem prawie przemówieniu, nie mają- 
cem nic wspólnego z relićją, napadał na wszyst- 
kich i wszystko, co nie jest „chjeną”, przytem kła- 
mał ile wlazło, licząc na małe uświadomienie po- 
lityczne tutejszych parafjan, Twierdził więc, że 
socjaliści występują przeciwko religii, że. chcą 
trzechmiesięcznych ślubów, że rządzą Polską, a za 
to Pan Bóg karze drożyzną i t. p. oszczerstwa; 
zwracał się przytem głównie do kobiet - wyborczyń, 
teroryzując ich sumienia strachem mąk piekielnych 
i zagłady Polski. gdyby głosowały nie na „chjenę”, 
a na inne „partje wywrstowe”, 

W ten sposób wysługują się księża „chjenie”, 
zapomocą kłamstw i religijnego teroru, używając 
na to świętego miejsca kościoła, ? 

; Obywatel Podlaski. 


\ 
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snecialną ùwafe zastuświe 


KTO ZRYWA PLAKATY PRZEDWYBORCZE?! 

„Donoszą nam: 

Przy ulicy Bagno zerwał plakat przedwybor- 
czy, wydany przez listę Nr. 4, jakiś jegomość, któ- 
rym zainteresował się przechodzący ulicą student 
U. W. Dzięki interwencji policjanta, okazało się, 
że zdzieraczem tym jest Referent Ministerjum Prze-/ 
mysłu i Handlu, p, Władysław Okoński! 


BOJÓWKI „CHIFNY* ZBIERAJĄ 
MATERIJ: j 

Od kilku dni kręcą się po domach na 
Mokotowie podejrzane indywidua i wypy- 
tują o zapatrywania polityczne mieszkań- 
ców. W tym samym celu zwracają się oni 
zazwyczaj do rządcy domu i proszą o imien- 
ne podanie mieszkańców o poglądach socja- 
listycznych. 

Uświadomiona kłasa robotnicza nie u- 
lęknie się tych żerujących „chjen'”, zwraca- 
my jednak uwagę rządcom i administrato- 
rom domów, bv nie pozwolili używać się 
za szpiclów i nie przykładali ręki do podłej 
roboty endeckich bojówek, lecz zgłaszają- 
cych się o informacje płatnych posiepaków 
„chjeny' wyrzucali za drzwi. 

SKANDALICZNY WIEC „CHJENY”. 

W dn. 27 b. m „Chjena” zwołała de sali Tow. 

Hygienicznego, przy ul. Karowej, wielki wiec, któ- 
ry miał być poświęcony „działalności P. P. S, i le- 
wicy”. 
Już przed 8-ą wiecz. zebrały się tłumy ludzi, 
chcących się dostać na wiec; zebrana przed wej- 
ściem do gmachu bojówka endecka wielu obecnych 
nie weuszczała do sali, spychając ze schodów i bi- 
jąc. Bilet wejścia nie był nawet dostatecznym ar- 
gumentem dla endeckich bojowców, którzy starali 
się nie wpuszczać na wiec znanych im osobiście 
przeciwników politycznych. ` 

Główny prelegent, p. Stroński, spóźniał się 
Sala przepełniona niecierpliwiła się, wobec czege 
wiec zagaił p. Zarzecki, Mówca przemawiał dość 
spokojnie, starając się nie draźnić uczuć politycz- 
nych, zebranych — to też wysłuchano ge cierpli- 
wie, 
Po p. Zarzeckim wstąpił na trybunę p. Stroń- 
ski, Ganiac P. P. S, mówca przeciwstawił jej 
swych sojuszników z lewa, komunistów i nazwał 
ich jedynie konselkwentnymi socjalistami, 
roru niema socjalizmu, twierdził pan profesor! Ale 
gdy, omawiając historje ruchu socjalistycznego w 
Polsce, wymienił nazwisko tow. Bolesława Lima- 
rowskiego — wówczas sala i galerja rozgrzmiała 
okrzykami „niech żyjef”. To samo powtórzyło się, 
gdv wymieniał nazwiska tow, tow.: Daszyńskiego 
i Moraczewskiego, , 

Przerażony tym niepokejacym dla „Chjeny” 
nastrojem zebranych, przewodniczący rozkazał bo- 
jówce usunąć z sali nieprzychyłnych dla mówcy 
słuchaczów. Rozpoczęło się brutalne bicie i wy- 
pychanie za drzwi zebranych, którzy zmuszeni zo- 
stali do odpowiedniej reakcji. Bojowcy endeccy 
byli uzbrojeni w rewolwery. Dopiero kiedy na do- 
bre rozgorzała obustronna bijatyka, weszła na sa- 
ję zebrana na ulicy w dużej liczbie policja. Za- 
miast jednak rozwiązać wiec, do czego dostatecz- 
nym powodem była obecność uzbrojonych bojow- 
ców, policjanci pospieszyli z gorliwą pomocą chje- 
nistom, usuwając niezadowolonych z przemówienia 
p Strońskiego. słuchaczów. Usunięci z sali zebrali 
się przed gmachem, wznosząc okrzyki na cześć 
Naczelnika Państwa, Policja tłum rozpędziła, wy- 
ręczając bojowców „Chjeny”. 

"Z ŻYCIORYSU DROBNEROWSKIEGO 

` KANDYDATA. 
Wyrok skazujący drobnerowskiego kandydata 
Żuławę za lichwę opiewa dosłownie, jak następuje: 
i W imieniu Rzeczypospolitej Polskiej! 
Stanisław Żuława urodzony 1876 r. we Wróże- 
nicach pow. Kraków, zamieszkały w Krakowie ul. 
Starowiślna 29, żonaty, 8 dzieci, starszy konduktor 
| kolejowy, syn Michała i Józefy winien jest przekro-. 
czenia z paragr. 20 ces. rozp. z 24 marca 1917 r. 
! dzien, praw stwa o zwalczaniu lichwy, popeł- 
nionego przez tó, że 8 czerwca 1919 r., wykorzystu- 
| jąc spowodowane stanem wojennym nadzwyczajne 
stosunki sprzedawał cygara po cenie widocznie 
nadmiernej i zá co po myśli powołanego paragrafu 
skazany zostaje na karę aresztu przez 20 dni i na 
grzywnę w kwocie 2.000 koron, w razie nieściągal- 
'ności grzywny na areszt przez dalszych 80 dni . 
Nadto po myśli paragr, 389 pk. zasądzony zo- 
staje na ponoszenie kosztów postępowania karnego. 
Kroków, 13 grudnia 1919 r. 
Bielecki m, p. sędzia. 
Wisłocki m. p. auskulant. 
Wyrok powyższy został zatwierdzony przez 
sad okresowy karny, jako apelacyjny w Krakowie 
13 kwietnia 1920 r. do liczby czynności B, I. 252/20. 


DO CZYNU! 

Wyszedł z druku trzeci Nr. „Do Czy- 
nu“, oróan W. O. K. R. P. P. S. Na treść 
N-ru składają sie art.: Prawda o komuni- 
stach. — Klasa robotnicza pod rządami bol- 
szewizmu, — O ośmiornicy (wiersz Bene- 
dvkia Hortza}. — Stefana Żeromskiego 
„Nasi bruk" (z 1906 r.) i cały szereg mniej- 
szvch artykułów i notatek agitacyjnych i 
polemicznych. 


Dw i 

WIEC URZĘDNIKÓW POCZTOWYCH. 

O. K. R. P. P. S. zwołuje na dz. 29 b. 
m., godz. 2 punktualnie, w sali Handlow- 
ców, Sienna 16, wielki wiec polityczny dla 
urzedników pocztowych i wszystkich pra- 
cowników państwowych. Przemawiać ą 
tow. tow. poseł Smulikowski, A. Debski, 
Dąbrowski, radna Praussowa i Odrobina. 


-> 


Bez te- | 


i e ee e, 


„ponownie tow. Piłkowski i domaga się głosu, p 


członków miejscowego Zw, Lud, Nar, im. R 


WIEC MUZYKÓW. Z > 
W poniedziałek, 30 b. m. w sali Filhar- > 
monji odbędzie się Wielki Wiec Muzyków 
w sprawie wyborów do Sejmu i atu 
Przemawiać będą: radny Jaworowski, Gu- 
staw Daniłowski, radny Szpotański i radna 
Praussowa. 1$ Aa 


LJ . 
Na prowincji. - 

NASIELSK (pow. Pułtuski), Dn. 22 b. m, od” 
był się w Nasielsku wielki wiec P, P, S. na którym, 
do licznie zebranych robotników i włościan, | e- ! 
mawiali tow. tow., Kuszel, Piłkowski i Mościkow- 
ski, Zabierało także głos kilku „chjenistów”, 
rzy dostali cięłą odprawę od naszych towarz 
Wiec zakończono okrzykiem na cześć P, 
i listy Nr, 2, poczem odśpiewano „Czerwony Sz 
dar” 


A 


„Si: 


Obecny na wiecu chadek, Kozakiewicz, n 
śmiał zabrać głosu, ale dopiero po zakońc ze 
wiecu socjalistycznego wszedł na wóz i 
mówić do pozostałych włościan; ci jednak. 
chcieli słuchać i ciągle przerywali mu, tak, że pi 
ko skończył swoje brednie, Widząc zaś, że prz 


ko zaczął śpiewać „Rotę”, wraz 
7 

BRZOZÓW, Na wiec przybyli licznie r: 
sze z okolicznych wsi i miasteczek. Przemawia 
tow. Dados, który był przyjmowany bardzo owa- 
cyjnie, Jednomyślnie przyjęto rezolucję, ia- 
dającą się za listą Nr. 2. / E 

Dn. 15 b, m, odbył się wiec w Młodziesz; 

pod kościołem, na którym do licznie zgromad: r 
robotników i włościan okolicznych, przema 
tow, Kuszel. Zebrani wznieśli okrzyk na cześć 
P..S. i.postanowili głosować na listę Nr. 2. 
Przemawiał także jakiś witosowiec, ale nie z 
skał uznania. KŻ) 


BROCHÓW. Dn. 22 b. m. odbył się tu 
P. P, S. Do licznie zebranych włościan małoro! 
i bezrolnych przemawiali tow. tow.: Sko sk 
Warszawy i Żdziarski, Referentów wysłuchano 
skupieniu i przyjęto rezolucję, wyrażającą po - 
pienie reakcji, à votum zaufania P, P.S. oraz 
stanawiającą głosować na 2. i gi: 
+ W KORCZEWIE (okolica Zduńskiej Wol 
odbył się wiec P.P.S. w dn 15 b, m. Przen 
tow. Marciniak. „Chjeniście” zebrani nie 
skończyć przemówienia, Uchwałono socj t 
ną rezolucję, 


ze swymi k 


rządziła w dn. 15 b, m. zebranie 
Dmowskiego. Zebrało się 160 dotychczas 
zwolenników endecji, którzy z wyjątkiem 1 
postanowili w dn. 5 listopada nie głosować 
Nr. 8. F 
Polityka endecko - chadecka zupełnie j 
krutuje, i b 


Żyrerdów. W dniu 26 b, m. P. P, S. ur 
tu wiec przedwyborczy, przy udziale 4 tys. 
Przemawiali tow. tow.: poseł Dobrowolski i 
Kłuszyńska, poczem zebrani postanowili 
na listę Nr. 2. ; 
W dn. 25 b. m, adbył się wiec Chrześcij: 
go Zw. Kobiet., Prelegentka mówiła niesłyc! 

brednie, otumaniając zebrane kobiety. a 
świadczyła np., „że kto będzie głosował na 
tak, jakby przyjął najświętszy Sakrament", Ob 
ne na sali robotnice fteboko oburzyło to szarp 
świętości dla celów przedwyborczych „B”. 
głos tow. Dobrowolska, przedstawiając 2 
prawdę o Rzadzie ludowym i P. P. S. Czło 
Ch.-D wszczęły alarm i zaczęły szarpać tow. 
browolską, ale robotnice nie dopuściły do tego. 
tow, Dabrowolską pobito i z okrzykami na cz 
i przeciwko 8 zmusiły prezydium Ch -D. do opusz 
czenia sali. Na sali rozbrzmiały dźwięki pieśni re 
hotniczych. í e 
Miejscowy komisarz policji, p. Sadowski, 
dzo jakoś gorliwie czuwa nad „Chjeną”. bo bez 
rej przyczyny usunął od lokalu, w którym się 
bywał wiec, robotników czekających tam na : 
żony. „hi : 

W Brorowie (pow. Iłów) odbył się wiec P. 
S. w dn. 22 b. m. Do 400 zgromadzonych prz 
wiał tow, Dados z wielkiem powodzeniem. 
zakończono okrzykiem na cześć P. P. S. 
W Staszowie na wiecu P. P. S. w dn. 15 1 
przemawiali tow. tow. Ćwiek i Włosiński, „Chjena 
chwyciła się następującege środka w celu’ rozbic 
wiecu: zapalili przy cerkwi snopek słomy i 
dzwonić na alarm, chcąc wmówić w ludzi, że 
buchł pożar: jednocześnie puszczono na 
gdzie się odbywał wiec, trąbiący samochód. | 
„tych wszystkich szykan wiec odbył się z wielki 
powodzeniem i ludność z wielkim entuzjazmem 
chała mówców, wznosząc okrzyki na cześć P, 
Nazajutrz odbył się również z wielkiem powi 
dzeniem wiec P. P. S., na którym przemawiali tom 
tow. Włosiński, Golus i Ćwiek. STA Í 
W Rytwianach odbył się ttumny wiec P. 
w dn. 16 b. m. Przemawiał tow. Włosiński. | 
szono entuzjastyczne okrzyki na cześć P. P, 5, 
W Stopnicy na wiecu P. P. S. w dn. 17 ù 

| przemawiali tow tow.  Włosiński, Ćwiek i 
przyjmowani owacyjnie. Wznoszono okrzyki m 
cześć P. P. S. i 2. Mówców endeckich wy . 
W Busku Kieleckim, va wiecu w dn. 1 
przemawiał tow. Włosiński, również z wiel 
wodzeniem. i 
Grajewo (z. Łomżyńska), W dn. 13 b. 
zwołała tu wiec. Kandydat na, posła p. inży 
mocki rzucał oszczerstwa na lewicę i nies 
rzeczy plóti o „Chjenie” rzekomo „jedynej opi 
kunce robotników". Z pośród obecnych zabrał g 
w odpowiedzi ob. Biedrzycki, demaskujac kła: 
„Chjeny”, a następnie tow. Gałęski, w jasnem 
£icznem przemówieniu, zdyskredytował do 


(i Gazu U 


"olitykę prawicy. Zebrani przyjęli z jawnem zado- 
„oleniem przemówienia ob. Biedrzyckiego i tow. 
rałęskiego i wiec skończył się zupełnem fiaskiem 


Bia AAE 
| W Radłowie (pow. brzeski) odbył się wiec P. 
n S. w dn. 25 b. m, przy udziale przeszło 1.000 
*łuchaczy, Reterowali tow. tow. Bajdur i Siudalski, 
Jednogłośnie przyjęto rezolucję, opowiadającą się 
a listą Nr. 2. ' Pozo i 
| Wieluń. W dn. 22 b. m. był wyznaczony wiec 
Chjeny”, jednocześnie socjaliści urządzili również 
wój wiec. Na wiecu socjalistycznym - zgromadziło 
się około 5 tys. osób i przemówienia naszych towa- 
*zyszy: Kowelskiego i Glepińskiego przyjmowane 
były z entuzjazmem przez wszystkich. Z zapałem 
_rzyjęto rezolucję P. P. S., opowiadającą się za li- 
łą Nr. 2. ABU 

-A chjeniści., 3 razy zmieniali przez ten czas 
'afejsce wiecu į zewsząd ich płoszyty wrogie okrzy- 
ir ików. Pomimo zapowiedzi „pochodu z cho- 
agiewkami” wogóle już nie urządzili, Mieszkańcy 


Tiebunia stoją twardo za P. P, S, 

. NOWI PRZYJACIELE „INTELIGENCJI 
WDR PRACUJĄCEJ". 

* Wczorajszy „Kurjer Poranny” zamiesz- 
"za wezwanie Zarządu warszawskiego Ko- 
4 „Piasta“ do wszystkich „piastowców* w 
Ta ie, by głosowali na listę Unii N. 


23 


' Rozmaitości przedwyborcze, 

KM Na przystanku tramwajowym, 

| — Panie, dokąd zajadę ą? 

= Na Ochotę, na Powązki... 

 — Ktoby tam miał echołę przenosić się na 
owi zki! Pojadę lepiej dwójką, ? 


S 5 Przed plakatem wyborczym. 

| — Zauważyłeś, że czołowe nazwiska ósemki: 
Haller, Korfanty, Trąmpczyński, razem tworzą 
SKT? 


| — Może HKT, a może też HEKATE, która bę- 
e „sudowne rzeczy przy wyborach wyprawiała... 
A ya | Chjena a grabarze. 

RCA też strajk grabarzy zbiegł się ze wzmo- 
*aną działalnością Chjeny? 

_ — À to ty nie wiesz, że grabarze zakopują tru- 
"a bjeny je wykopują? 
pd $ Dwójka i piątka. 

_ — Ja tam oddam mój głos na dwójkę. Dwój- 
‘x, pomiędzy innemi, zapewni mi także mieszka- 


| —E, to ja już wolę piątkę! Piątka będzie 
s domy rozdawać. 

— No to już ja wolę pewne mieszkanie, niźli 
pewny dom, albo też D, O, M. (Deo Optimo Ma- 


>: napis na nagrobkach). 


wa? H 

6 > 
| 8-kowe pasażery. 
i [Piosenka na nutę: „Mama się gniewa, 
ONAR rączkami macha“). 

E |. Jadzie ósemką 

o N piękna kompanja — 
ARS figur pasemko 


do malowania. 
Hałasko Józio 

dyszkantem grucha 

ł mdaska buzią 
niczem ropucha, 


Tam goszczynista, 
Wasili dumny, 
patrzy, jak glista, 
co wyszła z trumny. 
Póty poecie 
pruł łlaki czczone, 
aż z serca przecie 
zrobił śledzionę. 


Dalej Petfronjusz 
z kałmuckim ryjem 
(dowodzi on już, 
że sA aryjem). 
la swej tinezji 
nazwany Pieńkiem, 
PET bruday kołnierzyk 
- nakładą z wdziękiem. 


||. Bojomir — chłopak 

AK. AZT dzielny i kwiła, 

E póki na opak 

ti nikt go nie czyta. 
Przeczytaj z końca 

M i masz, o dziwo! 

o właściwy tytuł 

Hi pudla z lwiq grzywą. 


Śliczny Gębulek — 
z Polskiej Godziny 
da dam, damulek 
wciąż stroł miny. 
Gdy nie zalany, 
to zakochany, 
choć nie przystaje 
do żadnej Ściany. 


Chłop z chłopa 

| lala do malowania 

,/ ósemka wali- 

~ -v cała kompania... 

: Dokad zajedziem?... — 

..pyta pan Sfroński. 

Ady ósemką — 

to na Powązki. 
Benedykt Herrz. 


„Komendę Placu w Lublinie. 


4 


[„ROBOTNIK:, niedziela, 29 października 1922 r. 


„TRÓJKĄT MAŁŻEŃSKI" NA USŁU- 
GACH CHJENY. 


Pod tym tytułem pisze „Dziennik Za- 
głębia”: 

„W warszawskiej „Gazecie Porannej 
— 2 grosze“ w sprawozdaniu z wielkiego 
wiecu kobiet w Łodzi czytamy: „P. Pie- 
chotka, delegatka robotników chrześcijań- 
skich z Warszawy, wyraziła życzenie, aby 
wszystkie uczestniczki wiecu wyszły z sali 
przekonane, że należy głosować na listę Nr. 
8. W dniu wyborów każda kobieta winna 
stać się żołnierzem i zaprowadzić nietylko 
swego męża i brala, ale i przyjaciela do ur- 
ny i nie pozwolić mu oddać głosu na pa- 
chołków żydowskich”.  ' 


wie 


CHADECJA NA UTRZYMANIU 
+ KAPITAŁU. | 
Zamieściliśmy w „Robotniku”* szereg | 
dokumentów, świadczących o tem, że | 
chrześcijańska demokracja, jej związki za- 
wodowe i jej organizacja młodzieży są na 
utrzymaniu kapitalistów. Jako przyczynek 
do tej sprawy, otrzymujemy informację, 
że organizacja młodzieży 
stała od fabryki papierosów  „Patria” 25 
| tys. marek, od firmy Solvay, przy ul. Czac- 
| kiego, 100 tys. marek,, ‘od fabryki *wódek 
(niemieckiej!) Hartwig: i Kantorowicz w 
| Poznaniu — 4.500 mk. tytułem prenumera- 
| ty 10 egz. „Młodego Robotnika.. 


Garść nowych wiadomości — : 
SA o bojówkach Chjeny. 


Pod tym nagłówkiem czytamy w lubel- 
skim „Dniu Polskim", r 

Wskutek zamieszczónych przez nas 
rewelacji o endeckich bojówkach w Lubli- 
nie otrzymujemy szereg nowych, a nadzwy- 
czaj sensacyjnych wiadomości od osób, któ- 
re dowiadywały się o rozwoju bojówki, tem- 
bardziej, że p. Jezierski, uważając się za 
człowieka opatrznościowego, powołanego 
do dokonania nadzwyczajnych czynów, u- 
dzielał wielu osobom informacji. . 

A, więc pan Jezierski posiadał legity- 
mację, wydaną przez Główny Zarząd Zwią- 
zku Górnośląskich Powstańców, na której 
to legitymacji pan generał Listowski wła- 
snoręcznym podpisem wzywa wszystkie od- 
działy wojskowe (?), aby panu Jezierskie- 
mu były w jego robocie pomocne. 

Również na tej samej legitymacji za- 
stępca Główneśo Komendanta Policji Pań- 
stwowej, p. Wardyński, podobne polecenia 
— wezwania daje do wszystkich komend 
Policji Państwowej. 

Nic więc dziwnego, że pan Jezierski 
werbówanym przez siebie ochotnikom mó- 
wił: „policja jest z nami”. 


Pan Jezierski na poparcie słów swoich, 


„że wojskowość popiera go i jego bojowni- 


ków, pokazywał wojskowy dokument . po- 
dróży na bezpłatny przejazd kolejami, wy- 
stawiony przez warszawską Komendę 
Fłacu. 

Podczas rządowego przesilenia, jakie 
miało miejsce w lecie roku bieżącego, .kilku 


bojow: ów pana Jezierskieśo wyjeżdźało do ; 


Warszawy na przygotowaną tam przez pra- 
wicę społeczna akcję za wojskowemi do- 
kumentami podróży, wystawionymi przez 
Ciekawe jest 
tylko, na czyj rozkaz to czyniono? 

Pan Jezierski pokazywał raport do 
Głównej Komendy P. O, O. K. w Warsza- 
wie o otrzymanej od wojskowości /lubel- 


skiej broni dla wyekwipowania bojówki tu- | 


tejszej. 

Wedle jego słów głównym  kierowni- 
kiem konspiracyjnych bojówek endeckich 
w Polsce jest p. Korfanty. 

P. O. O. K. utrzymuje ścisły kontakt z 
„Sokołem'”, którego wielu członków jest 
czynnymi członkami P. O. O. K. 

Pan Jezierski werbował nawet żydów, . 
Oto w liście swym do pewnego porucznika, 


mieszkającego w Wilnie, pisze: 


Szanowny Panie Poruczniku! 
Ponieważ Pan obiecał poparcie dla 
moich ludzi w Wilnie, wobec tego po- 
lecam Panu mojego bardzo zaufanego 


Mały feljeton. 
f ZBUNTOWANY KLER. 


Przypuszczacie za e, że mam na 
myśli ks. Okonia, ks. Kae lub Marjawi- 
tów. Nie, Myślę o ks. arcyb. Teodorowi- 
czu, 0 ks, biskupie krakowskim Sapieże 
przedewszystkiem, a potem o ks. K, Luto- 
sławskim, Sobolewskim, Adamskim i całym 
czarnym legjonie księży, karłdydujących do 
Sejmu, Jeżeli na czele postawiłem i- 
skuap i biskupa, to nie dlatego, że z urzędu 
im się to należy, ale że ci dwaj biskupi wy- 
raźnie zbuntowali się przeciwko Stolicy A- 
postolskiej i wbrew bezwzględnemu zaka- 
zowi papieża kandydują do Sejmu, Zakaz 
iest kategoryczny względem arcybiskupów i 
biskupów. Papież ponowił — jak donosi ul- 
trakonserwatywna „Gazeta Lwowska” — 
kategoryczny zakaz kandydowania do Sej- 
mu i Senatu biskupów i arcybiskupów. Ró- 
wnocześnie papież zaleca biskupom, żeby 
księżom swych djecezji nie udzielali po- 


zwolenia nawet na branie udziału w akcji 


przedwyborczej. 


. 

Nakaz ze stanowiska Kościoła rozum- 
ny. Jeśli Kościół ma dbać o siebie, jeżeli 
pragnie zachować swą powagę wśród wier- 
nych, to jego funkcjonarjusże powinni 
wstrzymać się od walk politycznych. Każdy 
socjalista przyzna słuszność papieżowi, ale 
słuszności tej nie przyznaje Rzymowi kato- 
licki kler Polski i, odmówiwszy posłuszeń- 
stwa swzj władzy, nietylko brał w ciągu 


4 lat trwania Sejmu haniebny udział we 


wszystkich reakcyjnych uchwałach, nietyl- 
ko bierze teraz udział w walce wyborczej 


| 
| 
| p. Jezierski dowodził, 
i 


a 


człowieka, pana Braumfelda Abrama 
Jakóba, któremu można w zupełności 
powierzyć każdą sprawę. Dlatego je- 
dynie posyłam Panu p. Braumielda, 
gdyż, jak Pan mnie informował w Lu- 
„blinie, to praca tam jest bardzo nie- 
bezpieczna, a on, jako izraelita, będzie 
mógł oddać duże usługi dla sprawy na- 
rodowej; posiada moje zupełne zaufa- 
nie. Proszę temu panu dać odpowied- 
nie micszkanie — fundusz nadeślę. 
(-—) Jezierski. 
Organizacja P. O. O. K. posiada swój 
oddział wywiadowczy, na czele którego — 
wedle słów pana Jezierskiego — stoi p. Ka- 
nuarowski, współpracownik „Głosu Lubel-. 
| skiego”, 1ktor Uniwersytetu Lubelskiego. 
| W o dziale tym pracują również ko- 
| biety. Pan Jezierski pokazywał deklarację 
| z własnoręcznym podpisem jednej z takich 
| pań Stanisławy W., zamieszkałej w Lubli- 
| nie przy ulicy Orlej. 
| s Jezierski w ostatnich czasach wcią- 
|. gał do bojówki wojskowych różnych stopni, 
| ale chodziło mu przeważnie o oficerów, 
przyczem nieraz otwarcie mówił, że celem 
P. O. O. K. jest dążenie do przewrotu, przez 
urządzenie całego szeregu zamachów na je- 
inostki, stojące! u steru władzy. 

Mówiąc o swoich 'stosunkach z policją, 
że dla bezpieczeń- 
stwa konspiracvjne papiery swoje przecho- 
a w od- 
„ K. Lublin posiada swoich 


= A 


wuje w Policji Państwowej (7), 
dziale II. D. O 

zauszników. 

| Nie kończymy na wyżej podanych 
| szczegółach, bo wiele osób obiecuje nam 
| udzielić nowych informacji o tworzonej od 
5-ciu miesięcy na gruncie Lublina bojówce 
endeckiej. 

Z powyższego można wywnioskować 
jedno: endecja, którą samo życie obala, po- 
stanowiła przed śmiercią doprowadzić do 
wojny domowej za wszelką cenę. 

Jest to nie pierwsza próba. 
| Tego rodzaju przygotowania były czy- 

nione podczas Rządu Moraczewskiego, póź- 
| niej po odparciu bolszewików w roku 1920, 
į a następnie podczas ostatniego przesilenia 
| rządowego. 
Obecnie endecja przygotowuje czwarty z 
| kolei zamach stanu — niestety ma pecha — 
stawiając na ważnych stanowiskach ludzi 
takich, jak p. Jezierski, dzięki czemu ogół 
nasz zwykle wcześnie dowiaduje się o 
przedstawieniu, jakiem Chjena pragnie za- 
chwycić Polskę, 

Widz. 


w osobach kandydatów (jeden tylko biskup 
Bandrski stanowczo odmówił, gdy go na 
‘kresach chciano postawić na listę wybor- 
czą) biskwpów i księży, ale do tej walki 
wciągnął olbrzymią większość kleru. 

Z chwilą, kiedy katolicki kler polski 
zbuntował się przeciwko Rzymowi, gdy zła- 
mał zasadniczy kanon posłuszeństwa, 
wpadł, jak to bywa zawsze u anarchistów, 
w jakieś delirjum. Ambony i konfesjonały 
przeobrażono w biura agitacyjne. Ze świą- 
tyń i obrzędów zdarto aureolę świętości. 
Niejednokrotnie dochodzi do takich skan- 
dalów, że podczas kazania, które nie jest 
kazaniem, ale mową polityczną, przetykaną 
hojnie łajaniem na socjalistów, ludowców, 
rząd, państwo, Naczelnika Państwa, na 
Kóostękieją, słuchacze przerywają kazno- 
bał protestując przeciwko kalaniu ko- 


a. 
Księża zamiast dbać o chore dusze i 
znekane ciała, zamiast „oddać Bogu, co jest 
boskiego, a cesarzowi, co jest cesarskiego" 
— zapomnieli o swem posłannictwie i po- 
święcili się — polityce klasowej Kapitału i 
obszarnictwa. Zdarza się też nieraz, że 
zgorszony lud pędzi takich ksieży-politykie- 
rów z miast i wieców, naiśrawając się z 
nich, jak to było z ks. Lutosławskim w Tar- 
nowie. i 

To zgorszenie, jakie sieje, nie słucha- 
jąc nakazów Papieża, kler katolicki w Pól- 
sce, dla nas socjalistów jest poteżnym ar- 
gumentem w walce o zasadę rozdziału Ko. 
ścioła od Państwa. Albowiem pamiętać 
należy, że ci księża politykujacy na rzecz 
„8' nic sobie zarazem nie robią z Państwa 
polskiego, które ich opłaca. Pobierając pen- 
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chadeckiej do- 
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a 
sje z kasy rządowej, występują księża. f 
ko agitatorowie przeważnie Ch-je-ny Op 
przeciwko ustawom Rzeczypospolitej, PFR 
ciw Konstytucji, oraz j zaciekli wrogi] 
wie Naczelnika Państwa, nie colający % 
przed żaddnemi oszczerstwami. A 
W ten sposób ci, co z natury swefo 
rzędu powinni być aniołami pokoju, Sra 
się zaczynem waśni i niby kuchty djabelst p 
warzą zatrutą strawę, którą karmią spo | 


4 


Zysław. | 
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PROWOKACJE CHADECKIEGO A 
MAGISTRATU. 
Zatarg robotników i urzędników z Po 
gistratem trwa w dalszym ciągu, gdyż "i. 
mo uchwały Rady Miejskiej Magistrat z] 
tej pory nie załatwił żądań, złożony ko 
przez oba Związki. Wczoraj o 11 urzęd” 
cy miejscy zebrali się tłumnie w podwoi 
Magistratu, aby zaprotestować przeciw) 
ignorowaniu żądań, na które Magistrat * 
dał odpowiedzi, Delegacje przyjął, w% 
stępstwie, prez. Nowodworskiego, wicaź 
Jabłoński, który oświadczył delegacji. 
żądania rozpatrywane będą przez Magi 
trat we wtorek. Dowcipny prezydent Pip 
lecił wypłacić pół pensji październików. 
zamiast uchwalonej przez Radę Miej 
całej pensji. Związki robotn, i z 8 


4 


urzę 
zwróciły się do Ministra Pracy z prośba, 
interwencję, Tak więc groźba strajku M 
została usunięta, wyłącznie z winy pre] 
denta miasta, chadeka Nowodworskiego | 
aranz p 


ALGI | 
jako nasra teatralny. 


Od p, Adama Zagórskiego, kierownika litem 
kiego Teatru Rozmaitości, otrzymaliśmy list £ q 
pujący: p 

Szanowna Redakcjo!  Postąpienie Magis* 
st, m, Warszawy zmusza mnie do stanowczego Pi 
testu nie tylko we własnej obronie. Idzie tu o 
wę zasadniczą, 

Magistrat wydał wyrok zaocznie. Nie 
nawet podać motywów wyroku, ani mnie, asi 
bliczności, SM E 

Ujęcie się ogromnej części prasy za mną, „| 
ło mi pełną moralną satysłakcję i kolegom ©. 
serdecznie za obronę dziękuję. Nie wątpię teka y 
i,w oczach milczących dotąd zwolenników M3, | 
tratu forma jego postąpienia — jest pa 
niewłaściwa i krzywdząca. ` 3 

Sąd Magistratu jest ponadto formalnie $ *- 
czowo nieuzasadniony, ; A 

Formalnie artystyczną i gospodarczą 
w teatrach miejskich pełni Dyrekcja Genera! 
chociaż obecny dyrektor jest w stanie dymisji Tu, 
pókj on stoi na czele i dopóki statut organit A 
ny teatrów miejskich nie został prawnie zmi* f 
ny, w jego ręku spoczywa całość spraw teatrala! i 
i zarówno cofnięcie sztuki jak i dymisja który p 
kolwiek z pracowników teatru bez jego zgody! 
przynajmniej bez zapytania © jego zdanie, i 
ominięciem form prawnych. 

Rzeczowo zaś, biorąc, kompetencje Mag 
w żadnym wypadku nie sięgają w dziedzinę „| 
ny politycznej, czy Mterackiej sztuk teatra w 
Polityczna należy do cenzury i do departa" | 
bezpieczeństwa publicznego.. literacka do FH 
tów.. a kasowa do publiczności, 

Więcej cenzorskim, niż cenzor polityczny 
zgodzi się być żaden z kierowników teatru. 

Do czegóż bowiem doszlibyśmy, gdyby 8% 4 
nictwo teatrów przy ocenie sztuk miało prawo y 
obowiązek powodować się partyjnemi 
mi?! è ; 

Co zaś do literackiej strony sztuki P = 
czyńskiego, oświadczyć muszę, co następuje: | 

Sztukę p. Wroczyńskiego — jeszcze * 
mojem zaangażowaniem , przyjętą i zakonie 
waną przez dyrektora generalnego, wybita 4 
skiego literata — uważałem i uważam za | 
tych, które w ostatnich latach zdobyły sobie fi 
obywatelstwa na scenie teatru „Rozmaitość””, 
ko „twórczość rodzima” i aktualna, psuta po” 
niem przez publiczność, j 

Autorów, mających za sobą 20 lat prac! 
sarskiej, powodzenie i doświadczenie 50%% 
nie można traktować, jako małoletnich i od 
wobec nich roli guwernantki 'W życiu 
nem takich wypadków, jak sobotni, R 
zdarza — tylko bez takich epilogów. Pe 
Tyle w sprawie sztuki i mojego do úe > gd 
sunku. ` ? ł "NE 

Nie chcę być jednak rozumiany opaczmóe y A 

am „Onej* za sztukę ściśle mojego +i „be a 
ru, Nie płonę też bynajmniej miłościa 
nej „twórczości rodzimej“ w przeważnej — 
jej objawów, W sprawozdaniach motch 4 
zajmowałem stanowisko wobec tej twórczo” s 
dzo krytyczne i byłem i jestem zasadnicze 
ctwny panowaniu jej na pierwszej scenie P 
Sądów moich w tej sprawie nigdy nie uk? 
a obejmując stanowisko dramaturga a 
ści", postawiłem, jako warmmek zasadniczy: aj 
jęty bardzo przychylnie przez dyrektora F aé’ 
nego, by przynajmniej co drugą sztukę 
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ro wtedy staną się naprawdę pierwszą a „ek 
ską, gdy naprawdę obejmie na niej władztwo | 
ka sztuka. 

Stanąłem w dobrej wierze i z naj! 
do pracy nad powolnem adrodzeniem » 
ści” I przy ich do wejścia 
blaskiem w nowe mury, Pracy tej nie © 
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Bu kontynuować Dlaczego? Jesli Magistrat w 
bezpodstawnem postąpieniu wybrał mais, 
Èi Som zajścia sobotniego, me starając się ani 
mag ani rozpatrywać nawet odpowiedzialności 
waj alwiek, trudno mi się oprzeć wrażeniu, że 
zły tu w grę względy uboczne, a dopisek do u- 

ły Magistratu o mnie, jako „angażowanym 


i ý 


Listy z 


kan ieska skandaliczną i wstydem dla 
„śś ag kiego komunizmu. zakończył się pię- 
wś niowy kongres komunistów w Paryżu, 

i ati hałasów, wzajemnych wyzwisk i o- 
nego zamieszania. Nigdy moje sprawo- 

Be nta z ruchu komunistycznego do „Ro- 
Ga tnika", w których od lat dwóch i w prze- 
' dędniu samego kongręsu obnażałem całą 
 Barnotę ich pracy, nieporozumienia we- 
| fesga ich partji, szych powierzchowny i 
ssa ji rewolucyjną wielu ich działaczy i t.d. 
W or dorównaty temu strasznemu samosą- 
H wi, który dokonał nad samym sobą fran- 
dd ł komunizm. Komunizm ten — pisywa- 
47M — to naleciałość moskiewska, obca ca- 

"a Mu ukształłowaniu francuskiej myśli i tra- 
Ji socjalistycznej. sztucznie przeszcze- 
| “ona na tutejszą glebę — stąd też i pow- 
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Si 


JA Stałą karykatura rosyjskiego bolszewizmu, 
"y Ta partja rzekomej jedności proleta- 
A iej przedstawiła się na kongresie jako 
j { *wica, centrum lewicy, skrajna lewica, a 
. ażdy z tych kierunków przyszedł z własną 
tezolucją, Takiego wielkiego bagażu ideo- 
h dzi” a raczej bezideowego, dotąd nie wi- 
„ziano na żadnym z kongresów socjalistycz- 
| hg Takiego wypominania grzechów wza- 
By ych takiej walki o władzę — też do- 
AM nie widziano, ani nie słyszano. Ogarnia 
| ek, patrząc na tyle zmarnowanego cza- 
tyle zatraconej energji, poświęconych 
Ra oĦarzu bolszewizmu mas, 

o Znacie już przebieg kongresu, tego je- 
lymego w swoim rodzaju. Do rzeczy najbar- 


dziej tragi - komicznych należały komento- 
wa 3 


najrozmaitszych postanowień mose 
ich i sławnych, a dawno już zapome 


 Zblizka i zdaleka. 


O NĘDZY I LITERATURZE. 

_ W Stanach Zjednoczonych dokonano 
Makiety w przedmiocie zarobków literac- 
kich, Ankieta ta wykazała, że literat ame- 
tykański, najsławniejszy nawet, nie zara- 
wiele; zarabia znacznie mniej, niż le- 

adwokat, inżynier, niz mówiąc nic o 
kierach albo o cyrkowych  linoskocz- 
| . Linoskoczek, produkujący się w spe- 
_ Halności rzucania t. zw. „lassa” ( y) 
onego z grubemi dowcipami — zara- 
A pół miljona franków rocznie... Cóż do- 
o powiedzieć o artystach. pracujących 
la filmu, o t. zw. Chariot, to znaczy o ko- 
ku Chaplinie. Dochody tego dziecka 
ścia wynoszą trzy do pięciu miljonów 
nie. A literat, powieściopisarz, poeta? 
o-ta? Tym powinna wystarczyć Świa- 
bmość, że pracują dla nieśmiertelności, 
A świadomość jest pocieszycielką wszyst- 
Sa nędzarzy. 

Literatura nigdy i nigdzie nie należała 
zawodów zyskownych. Fabrykowanie 
ków rogowych albo sprzedawanie pa- 
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dwcą jej powieści „Pan Graba” zapłacił 
*] za trzy tomy tej powieści... dwieście ru- 
L Wydawca p. Lewental, ostatni wła- 
cje] „Kurjera Warszawskiego” — doro- 
X się wielkiej fortuny — z niczego. Po- 
; tawił po sobie domy, place. majątki 
mskie, „Kurjer Warszawski”. P Orzesz- 
WA pozostawiła — tylko imię wielkie i 
i, Ajszlachetniejsze. „Pan Graba" był też 
g Slełką w gmachu dźwióniętym przez p. 
wentala, ale w rachubie Orzeszkowej 
 Śdnowiadat on tylko pozycji 200 rubli, Na- 
|, AĆ trzy tomy — zraczy „pracować” co- 
„ Jmniej rok czasu. Pomijając treść, roz- 
Mach talentu — jest to wielki wysiłek, 
m Melki wydatek energji życiowej. Te ener- 
SA trzeba, o bogowie, podtrzymywać chle- 
+. 7% mięsem, kartoflami. Chvba tak? Kwo- 
dwustu rubli nawet wtedy wystarczała 
ledwie na miesięczne utrzymanie autor- 
„= A jedenaście miesięcy? Innemi słowy: 
Mbodzi tu w grę sprawa ,GGłodu” i spra- 
A literatury staje się sprawą socjalną. 
1. I to, co dotvczyło bonorarjów Orzesze 
wej, Konopnickiej, Bolesława Prusa — 
poprzednich pokoleniach, to pozostała i 
esłja otwarta. Nie u nas tylko, ale 
ta Zachodzie: nietylko we Francji, ale i 
Amerre, Wydawca powodńje się inte- 


k 


ecież on` nie pracuie, dla nieśmiertel- 
pł | Woli rzerzv doczesne, dotykalne, 
y łe. lace sie Wydawca musi pieknie 
p SZkać, nosić drogocenne szaty, jadać w 
|, topie", Golić sie w Brvstałn, krawaty 
p OWAĆ n Zmiarydera, Zas Balzac tak sa- 
k jak Prus, Zola »1ho Orzeszkowa. mi- 
dw „obwwać sie”, Zala nanisat niećdzie- 
k. powiesci, był to pracownik bezorzy= 
"enie pilny, pracował, pisząc po francus= 

í | 
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(Korespondencja własna). 
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osów napewno opłacało się więcej. O- | 
zkowa opowiadała nam niegdyś, że wy- | 


em. Nikt mu za złe tego brać nie może. | 


przez dyrektora generalnego". t. |. nie przez mia- 
| ste, chociaż dyrektor generalny był właśnie jedy- 
nie do tego uprawnionym reprezentantem miasta, 
dostatecznie ilustruje tendencję krzywdzącej mnie 
uchwały. } 4 ć 
Adam Zagórski. 


Paryża. 


| nianych 21 przykazań, od których ścisłego 
| wykonywania komunizm francuski był zwol- 
| niony, a teraz za. ich uchybienie wyrzuca- 
ją ludzi z partji. Ale już wprost humbu- 
giem był spór o wzajemne intrygi między 
Frossardem a Souvarinem, którzy jednocze- 
| śnie wnieśli wspólną ideową rezolucję! 
Dziś Komitet Wykonawczy komunistów 
wydał apel do partji. Między innemi czyta- 
my w nim: 
||| „Kongres paryski nie rozwiązał okrop- 
nego przesilenia, które przechodzi partja. 
Wiele zajść przeszkodziło pracom. Zasko- 
czyły nas nieoczekiwane konflikty. Nieprze- 
widvwane nieporozumienia wybuchły z 
gwałfownością. I jeszcze raz kwestje osób 
wzieły górę nad 'sprowami ideowemi. Za- 
miasł spodziewanego porozumienia, po- 
wsteło jeszcze większe rozdarcie, | zamiast 
pogłębienia jedności — jedność wstrząśnię- 
fa i t. d. Wezwanie prosi o cierpliwe wy- 
czekiwanie postanowień 4-$o kongresu mo- 
skiewskiego, który załagodzi konflikt, a 
zwłaszcza ten, czy „francuskiemu kongre- 
sowi można odebrać prawo do wyboru lu- 
| dzi, których obdarza swem zaufaniem“, 
Możemy tu postawić kreskę. W tem 
wezwaniu nietylko widzimy bezwład i a- 
narchje, żrącą francuski komunizm, ale i 
brak dumy u ludzi, proszących o zmiłowa- 
nie się nad nimi A 
Życzymy francuskim komunistom we- 
sołej podróży do Moskwy, o której radykał 
Herriot powiedział, że widział tam komuni- 

stów, lecz nie dostrzegł komunizmu’, 

I Paryż, 20 paźdz. 1922 r. 

Hieronimko. 


I 


ku, dla caleso świata, czytany i kupowany 
wszędzie. Czyż zostawił majatek? Maja- 
tek pozostał po jego wydawcach. P. Char- 
pentier, p. Fasquelle — procka sobie 
pałace. pokupowali majątki ziemskie, po- 
zbierali galerje obrazów. 

Literaci w tem swojem nieszczęściu 
poszli po radę do natki gospodarstwa spo- 
łecznego, Dowiedzieli 2,4 że sa koopera- 
tywy instytucje zawieszałace działanie po- 
średnictwa handlowego. Po co wydawca?” 
będziemy sami wydaweamil Stworzymy 
kooperatywę, współdzielnię. Jakiż rezultat 
tych zamierzeń? Prawie żaden. Albowiem 
powodzenie zależy nietylko od geniuszu, 
od talentu, od pracowitości pisarza. Zależy 
cd — czytelnika, od nabvwcv, mówiąc ję- 
zykiem ekonomiki. Kùpiec trafia do nabyw- 
cy, literat nie potrafi. To nie jefo rzecz. 
A nabywca sam z siebie widocznie nie ku- 
puje. Może sie jeszcze nie nauczył: może 
nie ma doświadczenia. I dlateńo na Zacho- 
dzie Hachette w Paryżu, czy Macmillan w 
New Yorku derydwią o powodzeniu, wy- 
dają. płacą honorarja, wynoszące dziesięć 
procent ceny książki, i buduią pałace, za- 
kladaja dvnastje, organizuja hez reszty ca- 
| ły hande} ksiegarski. A czytelnik? 

Czyżby te sprdłyv były mu obojętne? 
Czy nie rozumie, że literatura piekna jest 
siłą. chwałą, wieńcem narodu? Że niema 
, narodu" bez Piękna? 

Krzywda literata - twórcy spoczywa 
głęboko, płynie ona ze źródeł całeńo nasze- 
go istnienia społecznego pod rzaden kami- 
talizmu, Jest to nonsens wymieniać Piek- 


ne na bilon morety kurs maiacej. Są to 
wartości niewsnólmierne. Chodzi o to, aby 
w tych warunkach twórca nie mart z glo- 
du. Snołteczeństwo i państwo muszą na- 
prawić to, co warunki społeczne krzywią 
i niszczą. Snołeczeństwo musi ponosić o- 


| obowiazek. jaki na nim ciaży wobec tych, 
| ©o mu świeca, co rozninają nad niem nie- 
| ba, co mu z'oa światłem marzenia błatną 
| drose materialnego istnienia... Snołeczeń- 
stwo musi dać z siebie czytelników, miło- 


| śników ksiażki, znkładaczy bibliotek, musi 
stwarzać ruch w ksiesarstwie. Państwo mit | 


si organizować oświate. nowiekszać ośniska 
pracy knlinralnej, powiekezać płaszczyznę 
wpływów literatury i sztuki. 
NY Spimie nustawoadawezrm 
| bronili „.Ministerium Sł: 
przynadsk to. że Rzad Ltdowv takie mi- 
npietłorium powołał do życia, Nie nrzwna- 
dok to że sarialiśoi henna wszedri litora- 
turv i litoratów, bronia Pielena i Idoi prre- 
ciwkn naskarzom i riemnocie. T Vłorar! ro- 
zumieja że serze ich do teso tvlko należy 
| świata, który my renrozentuiomv, 
Honrvk Bozmoski, 


| Czytajcie: | 
„CO ROBILI SOCJALIŚCI W SEJMIE". 
Nakł. Księgarni Robotniczej. Str. 119. 
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no, Idee. walory moralne najstebsze i istot- | 


fiorv, musi snolniać z cała świadomością: 


sorjal śni. 
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TE AN O ENO OPATA 


| „ROBOTRIW, ztodziela, 


zaufanie. Przeniesienie p. Lechowskiego na- 


wiedziała się jednak z inneóo źródła, że p. 


'P. S. L., został ubiesłej nocy zamordowa- 
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29 października TYZZ r. 


A seima giąskiapa. 


WNIOSEK NAGŁY KLUBU P. P. S. 

Towarzysze nasi w Sejmie śląskim 
wnieśli na posiedzeniu w dn. 25 b. m. wnio- 
sek nagly w sprawie rozciągnięcia ustawy 
Rzeszy niemieckiej z dnia 4 lutego 1920 r. 
o Radach zakładowych, obowiązujących w 
lskiej części Górnego Śląska, również na 
ląsk Cieszyński. | 

SPRAWA WNIOSKU TOW. POS. 

ADAMKA. } 

| We wtorek 30 b. m. odbędzie się posie- 
zenie specjalnej komisji, złożonej z 5 0- 
sób, dla omówienia wniosków posła tow. 
Adamka w sprawie przyznania śląskiej 
centrali zakupów, założonej przez koope- 
ratywy robotnicze 100.000 ton węgla, w ce- 
lu zamiany tego węgla na środki spożywcze 
po niższych cenach. (A. Jet; 

W KOMISJI BUDŻETOWEJ. 

Na sobotniem posiedzeniu komisji budżetowej 
uchwalono, aby Sejm zażądał trzech miljardów ma- 
rek kredytu na cele aprowizacji Górnego Śląska, 
oprócz tego uchwalono, aby Sejm Śląski przyznał 
urzędnikom wojewódzkim oraz nauczycielom pod- 
wyżkę drożyźnianą 40%, zamiast dotychczasowych 
30% oraz, aby urzędnicy i nauczyciele otrzymali 
zaliczki w wysokości obowiązującej na całym tere- 
nie Rzeczypospolitej, Pobory urzędników i nau- 
czycieli będą jednak wypłacane w dalszym ciągu 
w markach niemieckich według norm obowiązują- 
cych na Górnym Śląsku. (A.W.). 
NADZWYCZAJNE POSIEDZENIE SEJMU. 
W czwartek 2 listopada, odbędzie się nad- 
zwyczajne posiedzenie Sejmu w celu uchwalenia 
wniosków, powziętych na dzisiejszem posiedzeniu 
komisji budżetowej, a dotyczących kredytu na ce- 
le aprowizacyjne oraz poprawy bytu urzędników i 
nauczycieli, (A.W.). 


Kronika polityczna 


PRZECIWKO USUNIĘCIU P. LECHOW- 
SKIEGO ZE STANOWISKA KONSULA 
W KOSZYCACH. 


Protest robotników polskich 

na Słowaczyznie i Rusi Przykarpackiej. 

Robotnicy polscy, zamieszkujcąy Sło- 
waczyznę i Ruś Przykarpacką, zgłaszają 
gorący protest przeciwko usunięciu przez 
centralne władze warszawskie p. Lechow- 
skiego z dotychczasowego stanowiska kie- 
rownika wicekonsulatu w Koszycach i prze» 
niesienia go na inną placówkę, ; 
Robotnicy zaznaczają w proteście, iż 
nie mogą się zgodzić na utratę p. Lechow- 
skiego, który od chwili powstania konsula- 
tu polskiego w Koszycach był prawdziwym 
ojcem i opiekunem dla robotnika polskiego 
na Słowaczyźnie i Rusi Przykarpackiej, 
zżył się z robotnikami, poznał nawskroś sto- 
sunki, w jakich żyją i zdobył ich zupełne 


stąpiło nie na jego życzenie, lecz wyłącz- 
nie z woli władz warszawskich. Wobec te- 
go delegacja robotników polskich złożyła u 
p. ministra Narutowicza pisemne podanie z 
prośbą o pozostawienie p. Lechowskiećo na 
dotychczasowem stanowisku, gdyż szkoda, 
jaką ponieśliby robotnicy polscy przez je- 
go ustąpienie, byłaby niepowetowana. 
i * 


$k 
W dn. 28 b. m. delegacia rohotników 
udała sie w tej sprawie osobiście do p. mi- 
nistra Narutowicza. P. minister przyrzekł, 
że konsul Lechowski pozostanie na swem 
stanowisku do dn, 1 stycznia, Delosacja do- 


Lechowski ma pozosfać w Koszycach tylko 
do dn. 15 b. m. Wynika stąd, że niebezpie- 
czeństwo usunięcia p. Lechowskiego jeszcze 
nie minęło. 


ZABÓJSTWO POLITYCZNE. 
Antoni Berezowski, kierownik szkoły 

w Movszkowie, pow. Załeszczyki, prezes 
powiatowej organizacji Polskiego Stron- 
nictwa Ludowefo, kandydat listy poselskiej 


ny przez niewykrytych sprawców. Pozo- 
stawił żonę i czworo dzieci. 
WYJAŚNIENIE MIN. SPRAW WOJSK. 


W związku z artykułem, zamieszczonym w 
dzienniku „Słowo Polskie" Nr. 245, z dnia 25 paź- 
dziernika 1922 r. pod tytułem „Z listów do redak- 
cji — Jak sobie tłumaczą w kraju niezaradneść 
rządu”, Ministerjum Spraw Wojskowych  oświad- 
tea: Na skutek skargi notarjusza, p Władyslawa 
Kreitera, na zachowanie się dowódcy oddziału kon- 
nicy wysłanego do Monasterzysk w zelu utrzyma- 
nia porządku, minister epraw wojskowych zarza- 
„dził przyaresztowanie i oddanie pod cąd tegoż do- 
wódcy, rotmistrza Eufenjusza Kownack'ego, : 6-90 
pułku ułanów, Wyniki postępowania sądowego, 
które minister rozkazał przeprowadzić bezzwłocz- 
nie będą podan:' do wiadomości publicznej W 
rwiązku z twierdzeniem p, Kreitera w wymienio- 
nym artykul» że karygodne zachowanie się dowód- 
cy oddziału było wynikiem rzekomych rozkazów 
naiwyższej władzy, minister spraw  woiskowych 


odstąpił sprawę ministrowi sprawiedliwości, jako | 


paczelnemu prokuratorowi. {P.A.T}. 
KONFISKATA ODEZWY 
Upatrujac w. treści odezwy w żargonie Cen- 
tralnego Komitetu Wyborczego Komunistycznego 
Zw. Proletarjatu Miast i Wsi p. n. „Cu der iudy- 
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szer arbeiterfraun” cechy przestępstwa z art, 
K K. przewidziane, Komisarjat Rządu na m. 
Warszawę obłożył w dn 27-ym października r. 
aresztem wyżej wymienioną odezwę, przy rów! 
czesnem wytoczeniu sprawy ' sądowej 
winnym wydania i roz echniania tej 

(PA.T.). "A 
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PODWODY DLA WOJSKA. 
W związku z rozpoczętą akcją Rządu, et 
ustalenia bezpieczeństwa we Wschodniej Mało 
sce, ministerjum spraw wewnętrznych wyd: 
lecenie wojewodom w Tarnopolu, we Lwowie 
nisławówie, aby natychmiast nakazali gminom 
skim i władzom administracyjnym powiata i 
ty na każde żądanie komendantów placów i inmyc 
władz wojskowych dostarczały niezbędne pod 
dla ścigania złoczyńców. 18 
+ 
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WALKA Z DROŻYZNĄ. = 
26-50 b. m. odbyła się w Wilnie koniere 
w sprawie walki z drożyzną, zwołana 
gata Rządu, Uchwalono zorganizować p 
dzie delegata, oraz przy starostwach Komisj 
czozmawców, które będą ustalały ceny yc 
oraz komitety społeczne do walki z drożyzną (A 
WYJAZD NACZELNIKA PAŃSTWA DO WILI 
Komitet organizacyjny uroczystości, zw 
nych z przyjazdem Naczelnika Państwa, ogłosił 
dezwę do ludności miasta Wilna. Zawiadami 
o przyjeździe Naczelnika Państwa do Wilm 
dezwa wzywa do gorącego i serdecznego pom 
nia Naczelnika, podkreślając zasługi Na 
Józefa Piłsudskiego, wobec Ziemi Wiler 
dezwa wzywa zarazem do uroczystego i ra 
święcenia święta wojskowego pierwszej dywiz 
gjonów, której pułkom wręczone zostaną szta! a 
ry, Odezwa kończy się wezwaniem do utrwalemi 
w pamięci pokrzepiającej ducha wizyty Naczelni 
i złożenia w jego ręce pozdrowienia od lu 
nad Wilji, Uy 
PRACE KOMISJI GRANICZNEJ. ; 
Mieszana Komisja Graniczna na W: 
zakończyła przekazywanie granicy na Wo 
Małopolsce Wschodniej. Na zebraniach p 
nych obydwóch Delegacji Mieszanej Komisji Gra- 
nicznej w Mohylanach, w Podwołoczyskach, w Hu 
siatynie Rosyjskim i Kamieńcu Podolskim, przeka 
zano 446 klm. zasłupionej linji granicy państ 
Dotychczas przekazano 879 klm, granie 
niej, a więc przeszło 2/3, Wobec wyj 
kiej Delegacji Mieszanej Kom. Gran. 
dalsze przekazywanie pozostałych od 
nicznych odbędzie się po jej powroc 
(P.A.T.). JĘC 4 
GDAŃSK A ROKOWANIA 
POLSKO . NIEMIECKIE, 
W Gdańsku odbyła się konferencją między | 
misarzem Ligi Narodów, gen. Hackingen 
"zem gen. Rzpi. pol, Plucińskim i p 
natu gdańskiego, Sahmem. Na konferen 
stała poruszona, m, in, sprawa udzi 
w układach polsko - niemieckich, toc 
Dreźnie, Komisarz generalny, i 
czył, że w razie poruszenia w Dreźnie spra 
czących bezpośrednio Gdańska, powoła 
przedstawiciele Gdańska. * i 


E 
KOMISJA DO SPRAW KŁAJP 
Elta donosi z Paryża, że w skład I 
spraw Kłajpedy, mianowarej przez Ra 
dorów wchodzą: Laroche (Francuz), Sas 
glik), Piletti (Włoch) i Mikoyati (Japo 
misja w najbliższym czasie przesłucha 
cieli ludności niemieckiej i litewskiej 
(A. W.). | 
NA NIEMIECKIM GÓRNYM ŚLĄS 
„Dziennik Berliński" dowiaduje się 
że władze pruskie odmówiły zatwierdź x 
Waydy, b. posła do sejmu pruskiego, ja (© CZE - 
go kandydata na liście polskiej przy wyborach 
sejmu pruskiego, Wiadomość ta ołał 
ludu polskiego na G, Śląsku ogromne wz. 
(AW). 
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Sprawa Feda 
Wczoraj, w szóstym dniu rozpraw prz 
no dwuch oskarżonych: Wasyla Kucz 
b setnika armji ukraińskiej, oraz Micha 
ka, dziennikarza. Obaj oświadczyli, 
swych zeznań, że uważają się za obyw: 
bliki Ukraińskiej, Poczem dawali wycze 
powiedzi na pytania przewodniczącego. 

Należy dodać, że obu oskarżonych ©! 
ewych zeznaniach Sztyk, twierdzeniami, 
żeli do „Woli” i „Kuma”, że brali udział w 
miu, wiedzieli e zamachu, pracowali w taj 
śmie „Nasz Szlach” i brak udział w p 
powstania ukraińskiego w Małopolsce Wi 
oskarżeni zaprzeczają temu wszystkiemu 
sie ich zeznań toczyła się dłuższa dyskusja 
prokuratorem a oskarżonymi oraz międ. y Obra 
prokuratorem a oskarżonymi. Obrona Starał 
wykazać, że całe zeznanie Sztyka było ianta 
ne, ponieważ niemożliwem było przygotowanie | 
tym czasie powstania y ukraińskiego, Pi ourat: 
starał się wykazać wszystkie okoliczności, _ toze- 
mawiającę za prawdziwością zeznań. Qdo 
następnie niektóre z kartek, pisanych pr. 
ka w więzieniu, a ckonfiskowanych prze 
więzienny. Kartki te kompromitują głó 
żonego Matczuka, KAR a 

Do dnia wczorajszego przesłuchano 
oskarżonych o współudział w zamachu, 
jego 5 towarzyszów. Pozostaje jeszcze 
słuchania 7 oskarżonych zarzutem zd 
W razie podobnych, jak w dniu 
szernych dyskusji, sprawa przeciągnie s 
tygodni, (AW). KI 
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Głęboko dotknięci stratą 


E s | 
RY . S.P. 

Józefa HŁASKO 
Komendanta Warszawskiej Straty Ogniowej i pierwszego Prozesa Zaiązku Zadado- 
wych śiraży Ogn.owych 
zmarłego przedwcześnie w Warszawie, dnia 25 peździernika 1922 r. 

4: W zmarłym tracimy zacnego i cenionego komendanta, najdzie|- 
niejszego strażaka, który swą nadzwyczajną energją, głęboką wiedzą 
i wielkiem doświadczeniem poświęcał się pracy nad rozwojem techni- 

ki pożarnictwa jak i wyszkoleniu strażaków. i 


ł 
Pamięć e Nim w naszych sercach nigdy nie wygaśnie. 
= Cześć Jego pamięcii - ` 


Strażacy Warszawzkioj Strzży pinni 


Zamach faszystów we Włoszech 


\ 

1 SYTUACJA NIEJASNA. dowe. W Cremonie faszyści wtargnęli do 
Rzym. 28 października. P.A.T. Gode. prefektury oraz zawładnęli budynkiem 
W całych Włoszech ogłoszony został poczt i telegratów, ale wojska rządowe wy- 
oblężenia. ,parły faszystów i odebrały gmach poczty. 
Rzym, 28 października, PAT. (Stefani). | Podczas starć 4 osoby zabito. W Piazensa 
12. Z powodu polepszenia się sytua- | faszyści obsadzili gmach dyrekcji policji i 
i stan obłożenia został zniesiony. | oćłosili, że obejmują władzę w swoje ręce, 
TANNE POSIEDZENIE RZĄDU. i W Rzymie faszyści otrzymali rozkaz sta- 
| wienia się do swoich formacji. 


ym, 28 października. P.A.T. Od u- 1 
ENERGICZNE POSTĘPOWANIE 
WŁADZ. 
Rzym, 28 października. (PAT.) Steta-' 


nocy gabinet ministrów odbywa nie- 

anie narady celem powzięcia , nie- 

ch kroków. Postanowiono ogłosić 
„ni W Rzymie i prawie we wszystkich wiel- 
| kich miastach Wioch panuje spokój. We 
| Włoszech środkowych usiłowano w kilku 


oblężenia we wszystkich prowińcjach 
miejscach wywołać rozruchy, celem wywar- 


ch. - y 
MARSZ FASZYSTÓW NA RZYM. 
tzym, 28 października. (PAT.). Jak 
cia nacisku, atoli rząd w energiczny sposób 
przywrócił porządek. 


szą pisma, oddziały faszystów wyru- 

/ z Pizy w kierunku Florencji, zapo- 
adając marsz na Rzym. KRól PRZYJAŁ DYMISJĘ DE FACTY. 
OFENSYWA FASZYSTÓW Rzym, 28 października. (PAT). Król. 
który przebywał na zamku w St. Rossore, 
vowrócit wczoraj do Rzymu. Facta odwie- 


ROZPOCZĘTA. 
dził króla i złożył mu dvmisję gabinetu. 


Londyn, 28 października. (PAT.). „Ti- 
donosi z Rzymu: W wielu miastach 
Dzisiaj król odbędzie narady z poszczegó!- 
nymi meżami stanu. Pierwszy będzie ave- 


ich faszyści rozpoczęli wczoraj: przed | 
dniem _ zorganizowaną akcje i opano- 
v zupełności główniejsze miasta, mię- | zwany Giolitti, - ; 
Innemi Florencję, Pizę i Kremorę. Zaprzeczają tu posłoskom, jakoby król 
nikacja między Włochami północne- stancwił odhvé narade z Mrusenlinim. 
środkowemi i południowemi została | NARADY ORLANDA Z GIOLITTTM. 
wana, Faszyści usunęli we' wszvstkich Rzym, 28 października. P.A.T. W ko- 
wanych przez siebie miastach dotych- | ach politycznych nrzypisują bardzo wiel- 
> zarządy i ujęli władzę w swoje | ka wace naradom Orlanda z Giolittim, Zda- 
niem prasv gabinet, do któreśo weszliby 
WOBEC ZAMACHU FASZYSTÓW | Orlando, Giolitti i Bonomi miałby wielkie, 
Zym, 28 października. (PAT.) Telegr. | szanse nowadzenia. 
- Od wczoraj faszyści przeprowadza- DE FACTA DO MUSSOLINTFGO. 
powiedziane zamachy stanu planowo Rzym, 23 października. (PAT. De 
Szystkich miastach. Rząd wydał od- | Facta przesłał Mussolini'emu do Mediola- 
dnie zarządzenia w celu utrzymania | nu depeszę, zapraszałacą fo, by przyjechał 
dku, przyczem w kilku większych | do Rzymu, w celu dokładreśo zastanowie- 
ach władzą cywilna przeszła w ręce | nia się nad możliwością układu z faszysta- 
wojskowych. Największe place i głó- | mi. 
ulice zostały obsadzone przez wojsko. 
zenia kolejowe, wiodą”e do Rzymu, 
rzeżone przez wojsko. W Mediolanie 
faszystów obsadziły budynki rzą- 


. Po przesilen'u w Anglii 


ONAR LAW A SPRAWA 
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——- Faszyści wydali odezwę do żołnierzy i ofi- 
cerów, wzywając ich do przejścia na stronę faszy- 
stów, 


LLAREF 


pi 


je rS 


LA SPR binetu o ponarcie tego planu. „Neues Wie- 
_ ODSZKODOWAŃ. ner Tageblatt”, cytując powyższe informa- 
"ryż, 28 października. (PAT.). Poli- | cie, podkreśla. że dotad niema prtwierdze- 
red aktor „Echo de Paris", który u- | nia tej sensacyjnej wiadomości. Wedle in- 
do Lordynu, donosi o polityce Bo- | formacji powyższej —dodaje dziennik wie- 
(a w zakresie odszkodowań, co na- | deński — należałoby wnosić o zamiarze li- 
onar Law nie jest zwolennikiem | kwidacii dotychczasowej ansielskiej polity- 
moratorium; nie uważa on, by ki wschodniej i restytucji Turcji ad inte- 
sielski był zawisły od szybkie-  grum, 
cenia niemieckiego systemu go- | POROZUMIENIE KONSFRWATYSTÓW 
zego w formie przedwojennej, a je- Z LIBERAŁAMI, 
ie zdaje sobie sprawę z tego, że Londyn, 28 października. (PAT.). Jak 
cy, nawet gdyby im pozostawiono wol- | głvrhać, konserwatyści i liberali mają zgo- 
lę w sprawie zanłatv odszkodowań, dnie występować w kilku okregach wybor- 
czyniłyby żadnego wysiłku w kierunku czych. Według doniesienia Reutera, w pew- 
ranie fraktatu pokojowego. Z powyż- , nyrh kołach politvcznych uważają to, jako 
anych autor wyciąga wniosek, że | nową koalicję pod przewodnictwem konser- 
w ramach „Entente Cordiale" be- , wa eso prezydenta ministrów, 
a prowadzić w zakresie odszkado- STANOWISKO) CHURCHTTL'A. 


nolitvkę, Dundee. 28 października. (PAT. Reu- 
RZY ZWROT W POŁITYCE ter. Churchill oświadczył w przemówieniu. 
s WSCHODNIEJ? że w stosunku do rzadu zastrzega sobie 


PO WERE ZC 


- Wiedeń, 28 naźdriernika. (PATA. — 
Wiener Tageblatt” donosi z Lon- 
Wedle informacji „Daily Mail", Ro- 
*w zamierza zarzadzić ewakuacie Me- | 
i tji i Palestyny. Zwróci się on do ga- ' 


F Sprawa wschodnia: 


| ŻĄDANIA TURKÓW. 


= Belgrad, 28 października. A.W. „Poli. 
donosi z Konstantynopola, że Turcy 
mier stawią na- | 


wolną rekę. Bedzie on wystepował, jaka 
zwolennik wolnego handlu i H'wrał. Jeżeli 
zajdzie npotrezba, będzie współdziałał z u- 
njonistami, 


ści Tracji z turecką ludnością w Grecji i w 
greckiej części Macedonji, 4) zneutralizo-. 
wanie wysp egejskich, 5). odszkodowania 
wojenne. 
ZAPROSZENIE GRECJI 

Ateny, 28 października. (PAT.) Przed- 
stawiciele mocarstw sojuszniczych złożyli 
ministrowi spraw zagranicznych zaprosze- 


í encii wschodniej przed 
Sępa ace żądania: 1) Plebiscyt Zachodniej 

adii, który ma rozstrzygnąć o przynależ- 
a tego kraju, 2) zniszczenie greckiej 
y wojennej, 3) wymiana greckie ludno- 


| Na konferencji tej, 
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p OE D EE EEE w w 
> wma meee 


konferencje pokojową w Lozannie. 
prócz Veniezlosa, re- 
prezentować będą rząd grecki:—Romanos, 
Caolomans i gen. Mazarakis. 


me na 


— Venizelos będzie przedstawicielem 
Grecji na konferencji w Lozannie. 

— Ismed Pasza będzie przewodniczą- 
cym delegacji tureckiej na konferencję po- 
kojową. 

— Generał Ismed Pasza zamianowa- 
ny został komisarzem dla, spraw zagranicz- 


nych Angory. 
EXPOSE STAMBOLIJSKIEGO, 


Satja, 27 października, PA.T. Prezydent mi- 
nistrów, Stambolijskij, w wyśłoszonem na Sobra- 
nju exposé w sprawie sytuacji zagranicznej, pod- 
kreślił przedewszystkiem, że polityka rządu kiero- 
wana jest wyłącznie względami na interesy naro- 
du, Omawiając kwestje odszkodowań, Słambolij- 
skij oświadczył, m. im: Nie odmawiamy zapłaty, 
ale w każdym razie nie możemy płacić ponad siły 
i dlatego prosimy o moratorjum do 1925 roku. 

W dalszym ciągu Stambolijskij zaprzeczył, ja- 
koby rzad bułgarski popierał bandy komiładżów i 
podkreślił szczere pragnienie rządu  utrzymywa- 
nia dobrych stosunków ze wszystkimi sąsiadami. 
Twierdzenie, jakoby rząd utrzymywał stosunki z 
Mustafa Kemalem nie jest również prawdziwe. 
Rząd bułgarski nie utrzymuje absolutnie żadnych 
stosunków z rządem sowieckim. 


p LJ 
(' . Imperjaliz 
EKSPANSJA wsk WSCHO- 
IE 
Ryga, 28 października. (PAT.). „Mo- 


skiewskie Izwiestja” w związku ze zdoby- 
ciem Władywostoku przez armję czerwoną 
piszą, że pierwszem zadaniem Rosji na Da- 
lekim Wschodzie jest likwidacja organiza- 
cji białośwardyiskich, drugiem — otrzyma- 
nie od.Chin dostatecznych gwarancji w 
Mandżurji i trzeciem — kolonizacja Dale- 
kiego Wschodu, 
LIKWIDACJA NIEZAWISŁOŚCI 
UKRAT 


Ryga, 28 października. (PAT.). We- 
dług wiadomości z Charkowa, postanowio- 
no związek pomiedzy sowiecką Ukrainą i 
Rosia sowiechą jeszcze bardziej zacieśnić. 
Kongres Ispołkomów ukraińskich wypowie- 
dział się za skasowaniem samodzielności 
Ukrainy, w zakresie. polityki zagranicznej, 
spraw wojskowych i skarbu. Ukraina po- 
siadać odtąd będzie jedynie autonomję w 


| Komisja odszkodowań w Berlinie 


Berlin, 28 października. A.W. Komisja Repa- 
racyjna przyjeżdża do „Berlina w poniedziałek rae 
no. W skład delegacji francuskiej wchodzą: Bar- 
thou, Renault, Aaron, Painleve i inni. W skład de- 
legacji belgijskiej: Della Crosse, Jansen, Fiirst, Mó- 
nielman. Delegacje włoską stanowią: Salvagio, Rag- 
gi, Amerio, Foberti, Bianchi. Angielską: Blackbu- 
ry. Kemba!l, Hose, Douglas. Amerykańską wresz- 
cie: Baudyn, Luegan, Shaw i sekretarz generalny, 
Tao - Feydeany. Według urzędowego komunikatu 
celem tej podróży jest rozpatrzenie środków dla u- 


marki, 

Pod wodzą kanclerza Wirtha odbyła się wczo- 
raj konferencja specjalnych referentów. Konferen- 
cja ta odbyła dalsze posiedzenie 28 b. m., na któ- 
rem wypracowano szczegółowy program, który mą 
być przedstawiony komisji reparacyjnej. 


Biotyna R orri Pen 


DYSKUSJA NAD SPRAWOZDANIEM 
DYR. BIURA PRACY. 

Genewa, 28 października, (PAT.) Mię- 
dzwnarodowa Konferencja Pracy zakończy- 
ła dyskusję pęd sprawozdaniem dyrektora 
Biura Pracy Alberta Thomasa. W dyskusji 


Mertens. Pouiton d'Arragona, Cabalero i 
tow. Teller. Krytykowali oni ostro wrogie: 
stanowisko przedsiębiorców w sprawie Kon- 
wencji Pracy, zawartej w Waszyngtonie, 
szczególnie zaś w sprawie uchwały o 8-g0- 
dzinnym dniu pracy. Delegat belgijski Car- 
liere bronił stanowiska pracodawców, mo- 
tywując je powszechnym kryzysem ekono- 
micznym. 1 
Delegat Polski F. Sokal przemawiał, 
na mocy uprzedniego porozumienia, w imie- 
niu Polski i Małej Ententy, podkreślając 


'tentą, 


końca. Utworzona została specjalna komi- 
sia dla spraw bezrobocia, do której wszedł 
między innymi profesor Okolski. Wybór 
członków Rady Administracyjnej Biura od- 
będzie się w przyszłym tygodniu. 

O WSPÓŁPRACĘ ST. ZJEDN, 

Genewa, 28 października, (PAT.). Na 
posiedzeniu konferencji pracy delegat ja- 
poński przedstawił rezolucję, zalecającą 
przedsięwzięcie środków, któreby zapewni- 


Dr S Jermułowicz 


kfin, uniwees (orof. Nejgssora) wa Wro- 

elewi. Chor. skóry, wener. piciowe, (niemoc). 

Lecz. pr. Roentgena, d'Arsonvvlin, Krpe» 
mayera, Od 1-2 1 5—7. Panie 12—1. 


Prace komisji technicznych dobiegają | 


| 


m Rosji Sowieckiej, 


Siadami carów 


| 


zyskania równowagi budżetu Niemiec i stabilizacji | 


|; 


i 


brali udział delegaci robotniczy Jouhaux, 


HI 


konieczność wirzymania iaknajściślejszego . R 
kontaktu między Biurem Pracy i Małą En. | „Wielka Bibljoteka": 


| 
t 
| 


| 


ły realizację istotnej współpracy St. Zjedn. | 
WEDWSTWORZYZCZOY PORTASOTETKECWTRNIA ERZE ED E ET 


S-kolna 8B. tele?, | ska, str. 55, 8-o. mk. 228. 
408-58, B asyst | 


X 


K arai 44 ATR 


Nr 298 
IPJONECEA AMODZZZAANE | 


W sprawie Tracji Stambolijskij oświadczył, 2e 
rząd nie pozwoli pod żadnym pozorem na przej” 
ście przez teiytorjum bułgarskie jakiejkolwiek af" 
mji. Kemal Pasza spowodował rewizję traktatai M 
sevrskiego, co za sobą z konieczności pociągnie re- | 
wizję innych traktatów, à p. 

Stambolijskij sądzi, że pretensje Turcji 8% J 
mogą wykraczać poza żądanie autonomji w Traci> E 
Morze Egejskie jest w równym stopniu nieodzow Fo 
me dla Turcji, Bułgarji i Jugosławii. Nowa Gre 
cja musi się wycofać poza granicę Tracji zachod” 
niej, Bułgarja winna otrzymać część wybrzeżż 
Morza Egejskiego, tak samo, jak i Jugosławii 
Stambolijskij uważa, że najlepszem rozwiązanie 
kwestji Tracji będzie nadanie autonomii tej pro” 
wincji, Stambolijskij w dalszym ciągu swego ex 
posé przechodzi do omówienia stosinków Butga 
rji z sąsiadami, oświadczając, m. in„ że Jugosta 
wja — jego zdaniem — jako państwo zwycięskie 
winna pierwsza wyciągnąć dłoń do zgody. Praf 
niemy pozatem przyjaznych stosunków również 
imymi sąsiadami, jak też i z wielkiemi 
mi. Chcemy także zbliżenia z Rosją. Stun 
Bułgarji z mocarstwamı sprzymierzonemi są dos 
konałe, Nasze stanowisko względem mich było 
zawsze lojałne odnośnie do naszych zobowiązał 
Wyrażamy nadzieję, że i mocarstwa i 
ze gwej strony uczynią to sume, Ś 

Po przemówieniu prezydenta Sobranje ogrom 
ną wiekszością głosów uchwaliło votum amanis 
dla polityki zagranicznej rządu. 


| 


R 


sprawach oświaty, polityki wewnętrznej I 
komunikacji. s 
ARESZTOWANIE KOMUNISTÓW-NIE: | 
PODLEGŁOŚCIOWCÓW UKRAIŃSKICH 
Charków, 28 października. (A, W.) W 
Charkowie odbywał się w zeszłym k 
niu zjazd t. zw. Ukapistów lukraińskiej ko” 
munistycznej partji), zabarwionej narodo 
wo. Zjazd powziął uchwałę protestuj% 
cą przeciwko rezolucji WCIKU, żądającej 
wciełenia Ukrainy do Rosji płaszczy” 
kiem związku sowieckich republik. Ares” 
towano wskutek tego 15 uczestników teg” 
zjazdu i 7 czł p 


BA i z 
— Prasa sowiecka ubolewa nad p 
biegiem nowych wyborów do sowietów 
kalnych. W guberni Moskiewskiej, w g 
nvch komitetach wykonawczych 
zdobyli zaledwie 30% miejsc, zaś 
tyjni 107%. 


KOM 


í 
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Viadon) telegramma. 


— „Bayerische Volksstimme” donosi, że j 
formacje o przesileniu rządowem w Bawarji i © 
stąpieniu prezydenta Lerchenłelda są nieścisłe. 0 
chwili obecnej, nie zapadła żadna dezycja. D s 
zja taka nie móże zapaść przed zebraniem się 
mu, 


d 


ki 


—- Wobec pogłosek o zamiarze ustąpienia Ka" 
clerza, d-ra Wirtha, Biuro Wolffa stwierdza, że P”, 
głoski te są nieprawdziwe. „dł 

—. Onegdaj policja berlińska podjęła w pod” 
2u pałacu kanclerza Rzeszy specjalne środki ! 
pieczeństwa, wobec doniesień, że zanosi się na 
wy zamach na kanclerza. 

— „Times” donosi z Dublina, że poeet 
irlandzcy z różnych dzielnic hrabstwa Cork z 4 
broń, oświadczając, iż zrzekają się dalszego ©P? r 


je J . . p . . p 
Piaam kierni Rohoni. 
Warszawa, uł. Wspólna 17. Tel. 229-70. 

Nr. 37. 
Polecamy nowości ostatniego tygodnia: i.. 
Bibljoteczka teatralna Nr. 1. Witold Makori 
ski, Zasady charakterystyki teatralnej, str. 64 Si 


rysunków 8-0, mk, 2160. 
Borkowski Z. „Mydłarstwo”, drugie wya% 


są 
ge 


E 
$ 


2 
pierwszefo w języku polskim podręcznika Ż 
wszystkich gatunków mydeł sposobem d 
fabrycznym. Str. 136, 8-0, mik. 1800. z” 

Gessner Witold. „Organizacja magazynowż | 
wielkim przemyśle”, str. 37, 8-o, mk. 1200. PRS 
Grimm A. „Jak używać psy policyjne”, st”* ję" 
łe 

R. 


8-0, mk. 720. 

Lepszy E. „Kształcenie pomysłowości tt 
dzieży szkolnej”. Zt I i II, 4-0, po mk. 720. PA 
Świętoslawski W. dr. „Chemja fizyczna”: CB 
1) Wstępne wiadomości z termódynamiki o, 
Pierwiastki chemiczne, 8) Układy jednosktadoik”” 
we i jednofazowe, str. 278, 8-0, mk. 7200. 


4 
r 

GM 

7 

t y 
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uk 


pra 


Nr. 2. Adam Mickiewicz, Konrad W 
str. 80, 8-o, mk. 324. pa 
Nr. 4 Dante Alighieri, Boska komedia 1440 
kład E. Porębowicza. I. Piekło, str. 283..8-0, 7% 1 0 
Nr. 5. Toż, II. Czyściec, str. 362, 8-0, m. OOP S$ 
Nr. 6. Toż. III. Raj, str. 256, 8:0, mk. 1*" go 
Nr, 9, Kasprowicz J., Hynny, str, 134, Saa 


; nk, 5% 
Nr. 10. Krasicki I., Satyry, str. 87, 8-% ga 
Nr. 11. Brodziński K., Wiesław, str. 2% iu 


ý ) | 
Nel 16. Słowacki J; W Szwajcarii, str. 1% 
mk, 96. > ge 
Nr. 19. Mickiewicz A. Grażyna, powieść | P A 
Wojciechowski St. „Kooperacja w rozwo Wj 
storycznym”, str. 384, 8-0 duża, mk. 3000: 


660 
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Książki nadesłane. 

są Sprawozdanie Kasy Chorych .m. Warszawy”. 

s Sepania 1920 r. do 31 grudnia 1921 r. 
yarceli Konstytucje Polskie 
bo — 1921, Wydanie trzecie. Nakładem Pol- 
i! Składnicy Pomocy Szkolnych, str. XXXI i 


Handelsman. 


Zbiór ten z małej broszury, wydanej w r. 1907 
$ się do rozmiarów pokaźnej książki i nie 
ae” żywota swego na tem trzeciem wydaniu. 
sę centów historyków i prawników, dla ludzi 
leci, jących się historją polską ostatniego sty 
oby, dla polityków i interesujących się polityką 
"<a — zbiór polskich konstytucji jest źró- 
K wiadomości  pierwszorzędnego znaczenia, 
MA którym p. H. poprzedził zbiór swój, podaje 
jẹ możliwie ścisłą każdej konstytucji Opar- 

t w znacznej części na osobistych bada- 
autora, ŻZbiorek profrsora Handelsmana po- 
się znależć w każdej bibliotece robotniczej. 
ch-zrjdmqie sieut wydanie konstytucji 

e . tke y! pi f 


Z 


c 


? 
| u + 
| DO DOROŻKARZY. 
h Ukazała się odezwa nawołująca doroż- 
l Y. zwłaszcza niezamożnych, do liczne- 
O stawienia się na zebranie ogólne, jakie 
wołuje obecny. Zarząd Związku Dorożkar- 
a go. Liczny udział dorożkarzy w wal- 
m zebraniu jest konieczny, ze względu 
a. ażność spraw, nad któremi ma obrado- 
| zebranie. m. in. -źaś, ze wzgledu na 
wieczność zbadarira działalności obecne- 
Roj a du, który pod firmą zwiazkową 
S.-Dprzeprowadzić robotę reakcyjną. 
l Ine zebranie Dorożkarzy odbędzie 
|w poniedziałek, d. 30 b. m. o g. 10-ej r. 
ali Muzeum Przem. i Rol. Krakowskie 


"tzedmieście 66. 
DE da dennej 


Ruch robotniczy. 
7 india rarji 


"UWY „NACZEK CZŁONKOWSKI PPS. 
W Sekretarjacie C, K. W. (Warecka 7) 
do nabycia nowe, artystycznie wykona- 
metalowe znaczki połączeniowe dla 
bnków PPS. 

|  Dztełnica Wola.Czyste, Jutro o godz. 5 w loka- 
| Zeimica, Wolska 44, odbędzie się posiedzenie 
PMen dzielnicowego, oraz o godu, 7 przedwy- 
we zebriumie członków dzielnicy, 


« 


Dzielnica Praska, Jutro posiedzenie komitetu 
S Gdbęlzie się z powodu przypadającego zebrania 
ar" zauiania, . 

Dzielnica Pową”ki, Jutro o godz. 7 w łoaklu 
$ iias. Okopowa 30 m, 16, odbędzie sę posie- 
Me komitetu dzielnicowego, 


|. Dziolnira Powiśle, Jutro o godz, 7-07 w Tokalu 

| jg. Solec 68. odbędzie się posiedzenie komi- 

E dzielnicowego. 

|. Tramwajowa Org. PPS, Jutro o godz. 7 w lo- 

W OKR, At Jerozolimskie 6, odbędzie się po- 
"en e komitetu, 


Egzekutywa OKR. We wtorek dn. 31 b. m, o 

5 w lokam OKR, Al Jerozolimskie 6, odbędzie 
t Posielvenmie Egzekutywy OKR. 

- Konferencja międzydzielnienwa, We wtorek dn. 

m owa 7 w lokmiu OKR. Al, Jeram- 

"e 6, odbędzie się Konferencja międzydzienico- 

a na którą wini przybyć wszyscy mężowie Z%u- 

la PPS z fabryk, oraz kamiiety dzielnicowe w 

aym składzie. 

Kog szoweów į kamaszników PPS. We wtorek 

z 81 b m ogr. 7 w lokalu dzielnicy Śrótmiej. 

MÀ Al, Jerozolimskie 6, odbędzie się zebranie 


i 
mi 


o 


n 


4 
w 


4 Koh krawców PPS. We włorek dn. 31 b, m. o 
<% 7 w loksju dzilnicy śródm'ek'ej,, AL Je- 
lime 6, odbędzie się zebranie Kola, 

| Dzielnica N. Bródno, We wtorek dr. 81 b, m. 
w 5 w lokalu dz'e'nicy, Syrokomli 22, odbę- 
* Się pogiedzenie Komitetu dzielnicowego. 
PRASA PARTYJNA, 

i w Tamopoln zaczał wychodzić tygodnik PPS. 
T t sTTybuna Rob“tnieza“ pod redzkceija -tow, G. 
| Skego. Nowej placówce myśli socjalistycznej 
yi "lamy na tem miejscu serdeczne życzenia, 


Ñt 


wytaczy! skarzę , Gazacie Robofniezejć 
n w sprawie ks, Pośpiecha, 

r „Gezetą Roboinicza* donosi: „Pen Korłanty, 
Ry ksza] zumowiować ks. Pośpiecha, wytoczył 
_ BĘ „Gazecie Robotniczej“, . Zarzuty nasze, po- 
tone p, Kor memu. podtrzymujemy w pełni, 
akey że p, Korfanty kazat zamordowzć ks. 
p" ta, będą: były misister prezytent W'tog, 
òf Daszvóski, byly wieepremier za rzadu Witoga 
"ST, który zapcb'egl, aby n'e wykonano oby- 
80 morderstwa na ks, Pośpiechu”, 


1 . 

A] 70W080WT. 
eL osiedzenie Warsz. Rady Zw. Zaw. 
pg dium Warszawskiej Rady Zw. Za- 
„owych zawiadamia, iż dnia 30 paź- 

a r. b., to jest w poniedziałek o 
TOR 5 po poł. w lokalu Warecka 7 m. 4, 
ją e sie posiedzenie Warszawskiej 


dy Zw, Zawodowych, Porządek dzien- 


7.4 


r 


ROBOTNIK”; niedziela, 29 października 1922 r. 


zj Z EE A EE Z z EEE EZR ÓW ZZ A cza, 


ny: 1) Sprawa wykonania ustawy imwalidz- 
kiej; Walka z drożyzną; 3) Wybory do 
Kasy Chorych; 4) Sprawy finansowe 5) 
Wajte wnioski. i 


Ze Zw. dozorców domowych. Dziś o 
dz. 1 pp. odbędzie się zebranie w lokalu, 
„ró 48. Towarzysze, stawcie się licznie. 
Wico nauczycieli szkół powszechnych. Dziś o 
godz, 4-ej po pł. w szkole przy ul, Drewnianej 
mr, 8, odbędzie się ogólmy wiec nauczycielski 
szkó! powszech ych, 
Zw, Prac, Miezkóch. Dziś pusktuatnie o g. 
4 po poł. w łolkrlu Związku (Warecka 7 m, 4) od- 
będzie się ogólne zebranie wożnych Wydziały IX 
(Szkulm'etwa). Porządek obrad: 1) Sprawy orge- 
nzacyme. 2) Sjrawy wyborów do Sejmu i Semtu, 
Że Zw, pras, miejskich, Warecka 7 m, 4, Za- 
rzad Zw prac, miejskich wzywa delegatów wszyst- 
kch instytucji miejskich o punktualne przybycie do 
tokuu Zw. Wsrenka 7 jaro © g. 7 wiecz, w spra- 
wie akcji poparcia żądań, słcżo.ych Magistratowi. 


Baczność kapeluszniey! Dz% w lokalu Związku 
(przy ul, Leszne 53, odbędzie się ogólne zabranie 
za trzeci kwamtał, Na poradku dziennym między 
inzemi sprawa wyborów do Sejmu i Senatu, 


Fabryki wojskowe, Delegaci, wyb przez 
ogół mężów zaufania fabryk wojskowych do pro- 
wadzenia pertraktacji z Min. Spnaw Wojsk, prosze- 
ni sę o przybycie do Zw, Metalowców, Leszno 53, 
w pomiedziadek, dnia 80 b. m, o godz, 9 rano, 

Baczrość pończosznicy! W daiu 27 b. m. zo- 
stała zawarta umowa między przedstawic elami 

/ fabryle mtów wyrabów pończoszniozych i Związkiem 
Zaw, Rob przemysłu włóknistego w Polsce, na 


mocy której dotychczasowe płace akondowe i 
duiówkowe zostają podwyższone o 50%. Wobea 


tego dziew ęciodniowy strejk został zlikwidowany 

i z dniem 30 b, m, wszyscy robotnicy przystępują 

do pracy, 

€ Strajk praenwników teatralnych w Poznaniu, 
27 b, m. podczas przedstawienia w teatrze Wiel- 

kim w Poznamu zastrujkował personel technicz y, 

Strajk wyniki na tle żądania podwyższenia p'acy. 


Głosy czytelników, 
Zbrodnie obszarników. 

Właściciel majątku Romanów (gm. Korniewo, 
pow. Makowski) w dn. 16 b. m. pobił w bestjalski 
sposób żonę ordynarjusza, Anastazję Rogalską, w 
wieku lat 40, skopał ją i gniótł kolanami, tak, że 
życie Rogalskiej jest wskutek pobicia poważnie za. 
grożone, 

Prócz tego Rogalska narażona została na do- 
tkliwe straty. 

Dotychczas. wydatki, związane 2 leczeniem. 
wynoszą 12 tys. mk, 

Sprawa została skierowana do sądu w Mako- 
wie. Dodać należy, że sędzia jest dzierżawcą po- 
wyższego majątku. 


. Paskarze.,, 

Ceny artykułów spożywczych we wszystkich 
sklepach są i tak po paskarsku wysokie, Ale miektó. 
rzy sklepikarze uważają widocznie, że ogół sklepi- 
karzy jeszcze za tanio liczy za produkty i wobec te- 
go na własną rękę podwyższają paskarskie ceny. 

Np. w składzie wędlin Lascha (ul. Krucza, mię- 
dzy Nowogrodzką i Al. Jerozolimskiemi) zażądano 
odemnie w piatek za funt parówek — 1200 marek. 

W kilka minut później sprawdziłem, że w 
innych składach wędlin (jak np. w składzie wędlin 
na rogu ul. Wspólnej i Marszałkowskiej) funt pa- 
rówek kosztuje 1000 mk., również w sklepach ko- 
lonjalnych (np. w sklepie Michalskiego przy ul. 
Marszałkowskiej) cena parówek jest 1000 marek 
funt, 

Czytelnik. 


i Rozmaitości 


Wyprawa Amundsena. Od głośnego podróż. 
nika i badacza, Amundsena, nadeszła depesza 2 
Seatlle, że oń i jego towarzysz, Omdal, zamierza- 
ją rozbić namioty na zimę, że mają żywności pod- 
dostatkiem i żadnych nie odczuwają braków W 
maju czy czerwcu roku przyszłeśo podeimą wzlot 
ku biegunowi północnemu. Amundsen spodziewa 
się, ze podróż do bieguna nie potrwa dłużej, niż 
rok, 


Zycie rosrodar72. 


ROZPORZADZENIE WALUTOWE. 

W ciągu ubiegłego tygodnia z marką 
polską poczęły dziać się rzeczy wprost już 
niczem niewytłomaczone. Olbrzymi spadek 
ostatnich tygodni objaśniano spadkiem mar- 
ki niemieckiej, , znacznemi zapotrzebowa- 
niami przemysłu łódzkiego i t, d. Tymcza- 
‘sem marka niemiecka zatrzymała się na pe- 
wnym poziomie, a marka polska z piorunu- 
jącą szybkością spada. Giełda oszalała, W 


na czarnej giełdzie właściwie nie było już 
kursów stałych. Żądano jaknajwięcej i... 
„płacono coraz większe sumy za dolary. Po- 


lorkach gieldowych, ale poza zatrzymaniem 
kilkudziesięciu osób, nic nie osiągnięto, W 
piatek giełdę ogarnął popłoch, T, zw. „koli- 
sza" — nieurzędowi dostawcy obcych wa- 
"lut — „mściła” się za rewizje i żądała ho- 


| rendalnych sum. Banki wstrzymały się od | 


(kupna dewiz. Po południu kursy nieco się 
obniżyły, Wrzorai notowano bardzo wyso- 
kie kursy, ale odpowiadające mniej więcej 

, parytetowi, 


czwartek, po zamknięciu giełdy oficjalnej, | 


licja przeprowadziła rewizje w kilku spe- 


Rząd powinien wreszcie wkroczyć na 
i giełdę z silną egzekutywą, Wysokie kary 
| dla spekulantów i nieustanne prześladowa- 
nie czarnej giełdy są środkami niez mi, 
| ale nie wystarczają. Min. Skarbu ma w rę- 
| ku inne środki, zarówno represyjne, jak i 
zaradcze, natury gospodarczej. Słyszeliśmy, 
że Min. Skarbu opracowało już plan opano- 
wania sytuacji. Rozporządzając dość znacz- 
nemi zapasami walut zagranicznych i ma- 
jąc możność wpływania na banki, Min. 
Skarbu może i powinno przeszkodzić roz- 
wydrzonej spekulacji. Aby jednak akcja 
rządowa była skuteczna, trzeba ujać spra- 
| wę szerzej. Trzeba zaprowadzić dokładną 
kontrolę wywozu i dbać o to, aby otrzymy- 
wane z eksportu sumy w walutach obcych 
nie pozostawały za granica, lecz wpływały 
do kraju. Inaczej — wszelki cksport, szcze- 
gólnie surowca, staje się niezmiernie szko- 
| dliwy: ogołaca się kraj z rzeczy, których 
niema nadmiaru, a wzamian nie otrzymuje 
się nic, Jeno paskarze tuczą się, lokując sw? 
kanitałv już nie w markach polskich, ale w 
| walutach mocnych, w do!nrach i gruntach, 
| kupowanych za granicą. W Polsce zaś dro- 
żyzna wzrasta, chaos gospodarczy powięk- 
sza się, kraj ubożeje z dniem każdym, 
Notowania gieldy warszawskiej, 
Dolery St Zienocz, 13950—14100—44000, 
Be'gja 925—020—930. 
Berlin 3,824 —3 50. 
Londyn 63000 —65600—6200. 
Paryż 980—1010—9%0. 
Pragi 445, Ą 
Szwsyjearja 2572—2540, 
Wiodhy 570—6567,50, 


A 


ERTA AMEEN A 


Bacenośći 
znizki mkm 
łelcaiów Freem. Carbars:leja 


Książeczki 
wydaniu są do nabycia w Administracji 
„Robotnika* po Mk. 100.— za egzemplarz. 


członkowskie w wytwornem 


Przy większej ilości rabat. 


Ne ah SE a E KENO, 


Palcie tylko wyśmienite 


Papierosy „BIS” 


LAEI 
DARHA POSEN Yi NAN 


yat 
- Eirmka writin t temtkyci 

Bracia POL AKIEWICZ, Warszawa 

BRYZĘCAWA? DTDABBA DCT: RE L T ASEE A BOTA DAC AEA 


CYR ji 
Ostatnia Niedziela 


Sensacji | nowości programu październikowego 
z PRZED TAWIEBGIA : o 4-aj i $-ej 
OJednakowyrm Proyrammie 

z udzia em ieromenalnego KNUTH'A. 
O godz. 4j DZIECI płacą POŁOWĘ. 


OKAZJA! 
Buty Filcowe \ 


na podwójnych skórzanych podeszwach po 
6.100 mk. para. 


Dzikiej (skład). 


s 


Wołyńska 5, przy 


ARE SAY 


piwa 


Kronika. 


| ciągnieniu miljonówki wylosowano 
Nr. 3.313.022, 


wie. 
STAN POGODY 
(wed'ug danych Państw, Instytutu Meteorofog.) 


ści w Warsza 


l 


—1,0, mieimum —6,0, 


Ciągnienie miljonówki. W dzisiejszem 


sprzedany w Pocztowej Kasie Oszczędno- 


Temperatura aajwyższą wynosiła wczoraj w 
Warszawie 3.97, najniższa 0.2; w Zukopanem: max, 


7 


Przewidywany przeb'eg pogody w dmiu dse 
siojzym: Pogoda zmienna (w' Polsce " pólmocnomm 
chodniej przewsżnie pogodnie; ma poudnio-wsołe 
dze  przeweżnie pochmurno, przejściowo opad 
temperatura w pobliżu 0%, wiatry pó.mocne, | 

Komunikacja podmicjska, Wydział ruchu dyr 
kolei warsz,-wiod, uruchomił onegdaj nowy pociąg 
podmiejski dla uczącej się modz.eży i urzędników, 
Pociąg den wychodzi z Pruszkowa o godz, 7 m. £ 
rano i zatrzymuje Się tylko raz w drodze, przy! 
wa do Wausziwy na godz. 7 m, 25 rano. Jest ta 
pierwszy pociąg pzsażeriki, jaki puszczono na no. 
wym trzecim turze bnji w eleńskiej, Zaznaczyć na. 
leży, że © godz, 7 rano wychodzą z Pruszkowa da 
Wamkawy 2 pociągi jednocześnie, ko 

Brak węgla, Zarząd kolejki Kalisko- ia 
zawiadomii wladze, że kolej ta- nie otrzymuje M 
dłuższego czasu węgla i w tych dniach zmnuszomń © 
będzie zawies.ć. ruch pociagów, dą 

, Zawieszenie eras"pism, Wydział XII Komy Są. 
du. Okręgowego w Warszawie. postanowi zawiesń 
wydaw.sictwą czasopism; „Togeajtung”, „Wiadomo. 


m 


ści Związkowe”* i „Proleiacjat”, 
WYPADKI PR 3 
Okradzenie składu. W ubiegłą środę 
okradziono rejonowy magazyn żywnościo- 
wy w Kowlu, należący do Polsko-Amery= 
| kańskieśo Komitetu pomocy dzieciom. Za- 
brano konserwy mleczne, cukier, mąkę i sze- 
reg innych produktów, nagromadzonych w 
znacznej ilości. Przez kradzież wyrządzomi: 
rządowi miljardowe straty. Rozesłano 
wiadomienie do władz kresowych o wyśle- 
dzenie złodziei. gi 
Apetyezne mięs’, Onegdej posterumkowy X. 
komisarj:tu zatrzyma! przy ul'ey Nowy Świat 
z mięsem, ponieważ na mięsie leżał chlopiec, « 
Burza z bv'ami zabłoconmemi i oblepionemni 
| zem, a obok leżał brudny worek od sieczki, pn 
krywając mięso, by sę nie zakurzyło, Troskliw 
o hygiene furmema Hersza Euglia mociągiięto | 
odpow.edzialmości, 
Pożar młyna, Nocy onegfejszej spalił sie do- 
szezętnie młyn parowy w Sk'ern'ewicach, x 
do Izraela Spicherza, Razem z młynem 
zboża za 10 miljonów mk, 3 
Śmierć przy praey W. pobtżu przejazdu koła 
jowego przy ul, Burakowskiej na bocznicy kolej 
wej, podczas podztawiemia wegomów do la i 
piasku, robotnik  wsdzialu drogowego Antoni i 
Dmowski, zajęty ładunkiem, dostsł się ` 
bufory, które zgn stly mu klatkę p'ersiową, ed 
przybyciem lekarza Pogotowia Dmowski życie z2- 
kończył, : 
Kradzież futer za 70 miljo"ów, Z pomocą ©! 
rzenia drzwi wy'rychem, mwodzieje dostali s 
Itau futer Che'ma Berkao. mieszwącego s 
miesakaniu prywztnem przy uł. Nolewki 38, i 
MW 185 skórek korsku'owrch, 20 fokowych f 
dkch 600 tybetowych, 20 mr'*p'ch, 70 wydro 
fanbowamych. oraz palto ksrakulowe, Pi 
oblicza straty na 70 mó'ljonów. 


Z sadów. 


Ginsberg contra Nowiński, 


JE 
Olbrzymia sprawa L. Nowińskiego, która t "i g 


ła 12 dni i obudziła nadzwyczajne cła i 
tak ze względu na zabarwienie swe, jak o! 
materjału sadowego, zawartego w 14 tomach — z0- 
stała zakończona, > 
Sąd okręgowy, w składzie sędziów: Laskow- 
skiego (jako przewodniczącego), Krasowskiego i 
Kozakowskiego, w obecności przedstawiciela urzę: 
du prokuratorskiego, pprokuratora Steinmana, wy: 
dał wobec natłoczonej publicznością sali, de 
pujący 


M 


wyrok: 
Mieszkańca st. m. dg E 
Lejbe Nowińskieśo, lat 57, z oska a 
art. 613. 552 i 158 kod. karn. uniewinn 
natomiast uznać 60-za winnego z art. 16 
*cz. 1 k. k. kar glównych i popr, art. 14. 
591 cz. 1 i 2 kod. karn (zabór mienia za 
moca oszustwa) į skazać go na zamkni 
w wiezieniu na przeciać roku jednego i r 
uiszczenie opłat i kosztów sadowych. ` 
Orzeczona karę na zasadzie ustawy 
dn. 24 maja 1921 r. w przedmiocie amnes 
zmniejszyć o połowę, t. j. do sześciu mie» 
sięcv wiezienia. | M 
Powództwo cywilne Szyi Ginsberga, na z 
dzie art. 6 i 779 u, p. k., 366 i 706 u. p.c? i 
kod. cyw., uwzględnić i zasadzić na jego kor 
od L. Nowińskiego w sumie 791.280 mk., w poz 
tych częściach powództwo oddalić. Po 
Po ogłoszeniu wyroku N. oznajmił, że u 
ważnia obrońców swych do wniesienia skargi a 
lacyjnej. z 4 
Uczynić ma to podobno i Ginsberg, niezado 
lony z zasądzenia mu powództwa (wartość fab 
w markach po 216. a nie na zasadzie przerach x 
nia na ruble w złocie. i 


z 

| Teatr i muzyka. 

Teatr Wielki, Dz% o godz, 4 pp., z powodu 
słonięcia pomnika „Wdzięcz ości”, te 
dla modzeży i dzieci; dany będzie balet małow 
czy „Pen Twardowak:*, Wieczorem z tego sam 
powodu odbędzie się przedsiawianie uroczyste, 
każe się . Cyrut'k Sewilsk'*, . 

Teatr Rozmaitości, Dziś o godz, 4 pp., po 
nach zożany h, „Burmistrz Stylmomiy?, wie c 
„Subłokatorka”, CZE 

Tente Polski, Dziś o gdz, 4 pp, po cenach mó. 
onych ,Bakarat“, wieczorem „Wesele Figura", 


mamy 


| 
| 
| 


Teatr im, Bogusławskiego, Dziś o godz, 4 PP., Toatr Praski, DS o godz 4 pp. „Odsiecz Wie. 


at 
a cenach miżonych „Urwis“, wieczorem „(Damy dnia” (po cenach zaiżonych), o godz, 8 wiecz. „O- PÓKWITOWANIA, e: a Asri a 
1 huzary", gniem i mieczem”, . adko r. 2 zebrane w bu į fabryce 
k Teatr Reduta, Dziś o godz, 4 pp. „Orupurek“ Z Filkarmonji, Dziś poranek, złożony z utwo- MR Haaai ERN ETE owej PAARA Zapatów Antylen, mk, 2837 
- B. Hertza (cemy zniżone), wieczorem „Ponad śnieg* | rów Czajkowskiego, Program 'wypełni orkiestra fil- Pd taw. Fabera mk, 100.000, brame do puszki Nr, 12 w hotelu Europejskim 
Żeromskiego, harmoniczma pod dyrekcją p. Ozimińskiego, oraz p. Od tow, Jędraszka mic. 10.000. Ożarowskiego mk. 11270, Feliks Baczyński, 
~ Teatr Mały. Dziś o godz, 4 pp., po cenach mi- | Janina Turczyńska (śpiew), Po południu koedcert ` Haller mk, 1000, Pracownik z Brześcia mk.5%, | karę mk. 3000, Od pracowników drukarni „i 
_ bomych „Giuszec”, wieczorem „Nina, symfoniczny z eymfonją „Eroica“ Beethovema na J. G. mik, 5000, L, Baji mk, 1000. Kabe mk, 200 nika! mk. 11522, W. Godziszewski mk, 3000. 

- Teatr Nowości, Dziś „Bajadera“, czele, Dyrygować będzie Oskar Fried, Solista Adaś St. Stańczykowski mk, 1000, St, Zajączkowski mk, pe zyc 

Teatr Nowy, Dziś „Blondynką“, Frydman odegra koncert skrzypcowy Mendelsohna, 730, Pszenedki mk. 1000. I 


a M 
2 


Tp osób A się że pajlańzym  *" na 
- tródłem zakupu Odzieży Gotowej Męskiej 99a KWI 


3 © ACZ AC YNA EE ZOO ADEKEENAEŚCORUE I ` DŁUGA 50, 


s Pierwszorzędna robota. Solidne wykończenie. 


WIELKA zę Tt jA (waz 


pochłania setki ofiar—arystokratów. Jedna tyranja skończona, rozpoczyna swój odwet 
śpiewy, wozy śmierci z ofiarami ciagną nieustannie, 


Rin „PALACE 


Chmielna 9, tel. 51-14. 


A Zwiększony ko mplet Symfonicznej 
P brend pod batutą ulubieńca publ. 
dyrektora Bronisława Szuica 


Początek O g. roj ppe 


i Pomimo szalonej drożyzny 
 Kurtewa Wytwórnia Ubiorów Męskich 


Długa 


Handiow S. AMRUSZEWICZ m.so 


(Pasaż Simonsa) sklep Nr. 62, tel. 1256-01. 


OSC e 


POLECA: 
Palta-Reglany od Mik. 50,000 Kurtki na wacie od Mk. 15,000 
Garnitury 35. 20, 0066 Futra oraz Kurtki na Futrze 


po cenach b. niskich 
Telefon 


w Magazynie Detalicznym S-to Krzyska Nr. 11 z4os6 


posiadamy Wielki wybór wykwintnych Ubiorów Rięskich oraz Matesrjałów Krajowych 
i zagranicznych. 


m aitogdł wszelkie obstałunki w zakres krawiectwa wchodzące. Przyjezdnym wykonywamy 
ota wykwiatna, zamówienia w przeciągu 24 godzisn Ceny niskie. 


} aana Dostawy dla kooperatyw, spółek i stowarzyszeń rolniczych, sejmików i t. p. 


jk Duży Sae Toa, Telefon 38-47, wewn po 
y jas i dzieci, 9—1 S 
za gotówkę Tanoe zieci, 9-11 r. i 3 


Bt. F. BÓSTAGASK Ra 


Łazarza Chor. skór., wener, anali- 
zy krwi na syfilis Čhiodna 26, tel. 
99-29. Od 1—31 5 


i r Na raty 


na T lub tygodniowo ubiory męskia I TAR CPE" PEE T NE I PARISON 
kis. Magazyn ubiorów arien okryć dam- Dr. Zofja Kostioówsia 


ię 
DEn 
ki So D. Boċko, pokorne 45. Telefon 5611-45. |chor. wener., skór., analizy krwi 
> na syfilis. Chłodna N: 285, te- 


SA 4 . lefon 99-29, od 3—5. 
xa y On E E ŚEBA 
ao NA RATY! Dr. 1. MILEJKOWSKI 
; fo i elegancko może się ubierać w Pracowni Ubiorów | Choi. wener. I skór. Złota 50. 
N ETa i 10 73, Tel. 121-30. Przyjmuje od 4—8 w. 
» Sobol, Leszno 79, m. 1. Tel. 223-42 | pr” koowa uraaozya 
= UWAGA; Na składzie wielki wybór materjałów angielsk. i krajowych» y 
E «sz — | chiona 22, przyjęcia 6d Bo. 
; c o aire 
Gwierzbe non oo gn ley] Sarma py W na aytilis 
RE) iekarskie mydlana Q uznana przez powagi AE trypor 


plami bielizny, ma przyjemny zapach. -ray LIPSEY Chmisina 54 


wprost dworca 
Dia koni od świerzby i parcha g 1 pół r.—7 | pół. w., w niedzie- 


„EKWOL-=HEBDA* le 10 — 2. 

Ra Hemoroidy—roślinne świeczki bibra 

„RATELIN-HEBDA“ |Ūr, J, Ehrenkreuiz si 

T-wo E. HEBDA, Warszawą, Choroby skórne I weneryczne. 
Elektoralna 18. Lesane MARN Loirzóilnw. 


Dr. A. Wiieńczyk 


Fróżna I2; tel. 402-98. Chor. 
wener. skór. obaj bn do 10r. 
i 4—7. Niedz. 12— 


ANRLIZY ut 
k HEE R kału itd. 

em o 
RYBARSKA m iet CN. E. Pros 
b. asyst. przy szpitalu E 


| | Wygodnie! Na raty! 
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